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„Bawełna" walczy 
o jak najlepszy start 

da Pięciolatki 
Wykonanie planów produkcyjnych 

za październik Za p~ dni glgonl\'nna lnwffłrcla rnetlol'CICJJna w llemblesr°""• w p-. łoolclm ocld""" 
1ostortle do użytku. Ddł trwajcr tam Jut tytko os.tatnle „1abiegi kosm&tyc1ne". N~elkl• 
grupki robotników dCHnujq waly nod nowym kOfYlem Wid-kl, polętny „Stollnlec" ,<6wno te­
ren nad "storq nff:qu, brygado ct.eslelsko~łNłOnlorslia 11h"f1uJe11 joI. Na ogromt1ym, ponad 
300--hoktarowym pollgonit. gdti• do niedowna wnała gOfq<a praca, 1ołegła Jut Jesienna cłna. 
Młodtleł, która w ciqgu 5 m~sięcy dawała tu pnyktady poświęcen!a, ombicjl I bohaterstwa, 
ro<tJechała się do domów. Na nerokłe, wielohektarowe 111c:walary" wjeldiajq obecnie traktory 
PGR Ligota, pneorulq storą nieuiytec1nq darń. Wiosną wyrosną tu Hfachetne trawy. Wilgoci 
dotloruą Im wody ujanmionej neki Widawki. 

ORGAN KW i Kł POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 
Rozmawiam z tow. Suchodolskązttzlału planowania CZPB· 

Północ. Przed chwll11 za.kończyła ona podsumowYWllnie wy. 
nlków paźdsiernJtowych w bawełnie, 

- Od wielu m!eslflCY na~ Co jest źródłem paźdz!erni-
bran:!:a nie uzyskiwała tak po- kowego sukcesu? Nie ulega 

w • 
piątym dniu konf erencii genewskiej 

Min. Mołotow przedstawił projekt 

myślnych wyników jak w paź- wąbpliwoścl, że przyczynily się 
dzierniku - mówi tow. Sucho- do tego - apel CRZZ i list 
dolska. - Plan za ubiegły KŁ PZPR. W odpowiedzi na 
miesiąc poszczególne dzi:iły apel i list załogi przemysłu 
wykonały następująco: przę- bawełnianego podjęły liczne 
dzalnle cienkoprzędne w 103,6 zobow iązan ia produkcyjne, 
proc., przędzalnie średnio- które, jak świadczą o tym o­
przędne w 102,2 proc„ przę- statnie wyniki, są realizowane 
dzalnle odpadkowe w 101,6 z honorem I nadwyżką. Zna­
proc., tkalnie w 101,1 proc., a czy to, że załogi licznych fa­
wykończalnle w 101,8 proc. bryk Łodzi i województwa 

utworzenia 
W październiku szczególnie w~agają walk~ o prz~ter­

pomyślne wyniki uzyskały minowe wrkoname zadan Pla­
przędzalnle cienkoprzędne I nu 6-letmego'. . o . pomyślny 
wykończalnie które we WMe- start do no"!'e.1 PięciolatkL 
śnlu nie zr~allzowały swych Nie można jednak tego po. 

RADY 9GÓLNONIEMIECKIEJ 
planów. Warto również wiedzieć o wszystkich fabry­
wspomr.ieć, że w ubiegłym kach. W paź.dzierniku nie wy­
miesiąc11 plany wykonały konały planu: przędzalnia śre­
wszystkie za.kłady obu dzia- dnioprzedna ZPB im, Lleb­
lów. knechta., Łódzka Pttędzlllnia, 

Dzielnie spisały się Widzew­
skie Zakłady Przemysłu Ba­
wełnianego 1 MaJa. Obie przę­
dzalnle tego zakładu wykona­W dołu 2 bm. odbyło stę pll!łe s kolet posiedzenie ministrów spraw zagranlezny'1J 

C%ferech mocarstw. Obradom pnewodnlczyt francuski minister Spraw Zagranicznych A. ły swe zadani.a październikowe r;:===========::; 
Plnay. Omawiano plerw1ey punkt porz~kn dzlr.nnego. z nadwyżką. Osiągnięte wym­

zapew: ki świ a dczą, że załoga· WZPB 
w Eu- 1 Maia podjęła energirzną Komunikat , 

NA ZDJĘClrJ U GORY: ogólny widok na jaz \ 
nowe koryto Widawki. 

rozitW'"KUMERZi;'"l 
g W dąże11lu do zbllzenla sta- l 
i nowls!r - str. 2. l 
i Spór naftą pachnący i 
; - str. 2. = 
i Na tropie tajnych ,,komlte­
i łów„ - str. 3. 
i Gdzie w łódzkim MHD kry­
l Ją się rezerwy? - str. 3. 
i Proszę o zarezerwowanie 
~ mletsea - str. 3. 
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Przeciw panowani:u 
Brytyjczyków 
na Cyprze 

Z Aten donOSZ<j, że 1 listo­
pada br. w Patras i innych 
miastach grecki.och doszło do 
burzliwych demonstracjj prze­
ciwko pan<l'\.Vaniu W. B_gtanii 
na Cyprze. 

Demonstranci wtargnęli do 
budynku urzędu brytyjskiego 
oraz próbowali wedrzet się do 
ośrodka informacyjnego Sta­
nów Zjednocwnych. Doszło do 
ostrych stairć między demo.n­
sbrantami a pol:cją, w wyniku 
czego wstało rannych 50 osób. 

700-letnie miasto 
Warta 

było w xvn wieko 

oSrodkiem procesor cmornlc 
Mias!Q Warta w pow. Sie­

radz l}bchodz1lo "' roku bie­
ż4cym 700 lat swego istn 1e­
n1a. Tak.1 1><-iwiem okres cza­
su minął od r. 1255. kiedy 
książę kujawski I lę,ezyck1 -
Kazimierz na podstawie wy­
staw11~nego przez. siebie doku­
mentu oddał wieś Wartę mie­
szczanom 'ierad~kim Marci­
nowi 1 WilkinowJ do lokacji, 
„ażeby uczynili ~ niej mieJ­
~cowość wielką t ludną". 

W drugiej połowie XVII 
wieku Warta slynęla z pro­
cesów czarownic. Historycy 
badaiąc księgi mieiskie Warty, 
T.r;aleźli wiele pr•1toknlł>w roz­
praw pr1ec1wko rzekomym 
... za rown 1cc)m. 

NA ZDJĘCIU O. 
BOK: potężt111 
spychacz „Stnli-
niec„. klerowan li 
wprawnq rękq o· 
peratora Wtady-
slawa Rżanka 

przy równaniu te· 
renu nad „starą" 

Widawką 

NA ZDJĘCIV 
PONTŻ~~J : kte· 
rownlk budowy, 
inz Michut Tar· 
gowski z bry17ad'I 
ciesielsko - beto-

niarska. 

O atmosferę 
• wza1cmneg«» 

.... . 
zrozum1en1a 
Pismo SFlZ do mi1łstr6w 

spraw za!r. czterech 1111carstw 
Swlatowa Federacja Zwlą7.ków Zawodo­

wych or;lłl6ila tekst p!Sma SFZZ do mini­
strów ~praw -z11gra.nlcznych Stanów Zjed· 
noczonych, Francji, Wlelklet BrylaoU I 
Związku Radr.l\!ckil'1ro, które 1łosl: 

„Pragniemy zaznaczy~. te konferencja 
szefńw rządńw, ktora odbyła się w lipcu br, 
stan<>w1 powa7.Jly sukces ducha porozumie. 
nia I rokowań. Znalazła też ona żywy od­
c'źw:ęk wśród mas pracujących wszystkich 
krajów. Masy pracujące z radością powl· 
taly pierwsze sukcesy polityki oslabienla 
napięcia międzynarodowego. Masy praeu· 
jące uważają, te umocnienie wzajem. 
nego zaufania oraz polożenle kresu poll• 
tyce montowania bloków stwarzają po­
myślne war,mki rozwiązania problemów 
międivnarodowych. 

Dlatego pra~ną one, aby obecna wan11 
konferencja przebiegała w atmosferze 
wzajemnego zrozumienia, atmosten:e, klć­
ra odpowiada duchoWI Genewy. 
Jednocześnie chcielibyśmy p<>informowac! 

o zaniepokoieniu milionów pracujących, 
którzy wiedzą, że kola odn05zące się wr~ 
gt> do poprawy stosunków m.ędzy pal\­
stwami, rozwtnęly działalność zagrał.ającą 
sukcesowi rokowań. 

u-10Jq o,,. rłwnld - I"' dowl„ 
dla tego konf....,.Ja pn..i-lclell 

Po sukcesach w Związku Radzieckim 
zespól „Ślqsk" 

powr6cil do kraiu 

"'"' procufqcych I mcu:Uw 1awoclo­
wych kroj6w europefaklch, lrtóra odbyło 
tl• w kwietniu br. w Upslru - łe ukłoo 
dy parystlo 1tanowlq pneszłlod• w ..,.. 
wlq1oniu p<obltmu 1fodnoeteftla NJ. 
Mlec I ie utworr ... le •Jlle- besp'-' 
cttńltwa rblorowego w Europ!. umoltl• 
wiłoby pokojowe rorwi411anfe tego .,.... 
biomu. 

. Wolna „Ił be11ptmQ 111„kq dla •• 
ł•l luddcałcł, lecr ofiol'q tel padofq 
prredo w1mtlrin1 nbolftlcf, ponlewoł 
pnodtl~ontwa, w któł'ych p"'dfq, 
I Miasto, w lrtóryth """•łajq wr„ t 
rochlnoml aollajq <burroM .• Wsf'llC'f lu· 
dd• procy, ni<taolołnle od kh paglq­
dów polltynnych I narodowokl, p<a· 
gnq faktyc1ne] Ndukjl abrofeń I do­
magojq •i• lllkwłc!owanla 9rołby wol­
ny -mowo). 

Po sukcesa<"h w Związku Radzieckim 2 bm. pn;ybyl do 
Warszawy Państw, ?espól Ludowy l'ieśni I Tańca „SląskM. 

Z okien nadjeżdżającego po- waliśmy w Teatrze Wielkim I 
ciągu wychylają się roześm1a- sali Konserwatorium Im. P. 
ne twarze, za chWilę w pow!- Czaikowsk1ego w Moskwie. 
talnym U~\:lsku splatają się Nasze występy w zakładach 

ręce młodzieży, pracy, dla młodzieży komso-

l•llelmr pnuonant, to łof!ferenc]o 
odniesie się 1 naleirtq uwagq do opi­
nii H mlłlon6w catonilów SFZZ I mi­
lionowych nełl ludti procy, 

Wszyscy czterej ministrowie 
zabierali głos dwukrotnie. 

Delegacja radziecka !loiyla 
propozycję w sprawie utwo­
rzenia rady ogólnoniemieckieJ 
(czytaj str. 2J. 

Pierwszy pn:emawlał mini­
ster Maemlllan, który stwler­
dz.il, że zbadał uważnie propo­
zycje radzieckie z 31 paźd~1er-
nika br. oraz podkreślil że 
stanowią one krok naprzód w 
kierunku zbliżenia stanowi~k 

2'.aznaczvl on Jednak , że Ist­
nieje nadal istotna różnica 
między propozyc1aml radziec­
kimi a propozvcjami mocar;tw 
1.achodn!ch. Polega ona. zda­
niem Macmillana, na tym. że 
mocarstwom zaC'hodnlm chodz.l 
przede wszystkim 9 zjednO<'ze­
me Niemiec. podcza.s !(dy pro­
pozycje radzleck:e z.3 kbda ją 
podział Niem iec. Mówiąc o pa. 
kcie atłantyC'kirn Macmillan o­
śwł.ltdczyl, że mocarstw8 za­
chodnie l'ie zamier:zaJą zlikwl­
dow:ić NATO ani obecnie ani 
w '()rzyszłoki. Powtórzył on 
swe popr>:edn ie ośw iadczenie. 
że 'układ o bezp i eczeństwie 

,.7biorowym nie może by~ r.a­
warty przed rozwiązaniem pro­
blemu Niemiec. 
Następnie zabrat głos m!nl­

s•er Dul}t!s. Stwierdził <m, 
ie w sprawie bezpieczeń!<twa 

stanmviska ZSRR I mocar!'tw 
zachod'111ch znacznie się zbli­
żyły. Gdybyśmy doprowadzili 
do takiego ~mego zbliżenia 
poglądów w !'prawie Niemiec 
- powiedział Dulle9 - moż­
na by uważać. że obecna kon­
ferencja nie :zawiodła naszych 
nadziet 

Po 9ZOZegółowej 11nallzle 
przedłofonycb projektów Dul­
les stwierdził, ie są pewne is-

!"ezultaty w sprawie 
nienla be-Lpieczeń~twa 
ropie. 

Minister Pinay podkreśli!, 
ż.e mocarstwa zachodnie przy· 

Z pobytu 
premiera U lu 

w ZSRH 
W dniu 2 bm, pierwszy za­

stępca przewodniczącego Rady 
Ministrów ZSRR M. Z. Sabu­
row przyjął premiera Surmy 
U Nu. 

"' "' "' Ambasador nadzwyczajny 1 
pełnomocny Sunny w ZSRR 
U Mong On wyd.al 2 listopada 
przyjęc ie na cześć przebywa­
jącego w Zw iązku Radzieck im 
premier.a Surmy U Nu i jego 
małżonkL 

Na przyjęc ;u obecni byli : 
premier U Nu z małżonką i 
towarzyszące mu owby, 

Ze strony radzieckiej obecni 
byli: N. A. Bulganln, N. S. 
Chruszczow, G. M. Malenkow 
i Inne osobistości. 

r·-„11·wa&·•~ ... „„ · 

uczestnicy konkursu 
pn. „Czy znasz 

trad-ycje przy;aźni 
polsko- radzieckie;?" 

walkę o plan i szybkie odro­
bienie zaległości, powstałych 
w poprzednich miesiącach. 

Dobre wyniki osiągnęły tak­
że załogi Zaktadów „C" I „O" 
ZPB Im. Stalina, które jeszcze 
~ve, wrześniu pozostawały w 
rzędzie gorze; pracujących fa­
i:>ryk. Plan październikowy za­
łoga Zakładu „O" zrealizowała 
w 106,l proc„ a robotnicy Za­
kładu „C" uzyskali 100,l proc. 

Wym ienione zakłady stanęły 
dziś w szeregu przodującvch 
Cabryk, jak np. ZPB Im. l\lar­
chlewskiei:o, ZPB Im. Bytom­
skiej czy ZPB Im. Bojowników 
Rewolucji 1905 r. 

KĘDZIERZYN 

Biura Se.{mu 

Kancelurli 
Rady Państwa 
Biuro Sejmu Kaocelartt 

Rady Państwa zawiadamia, 
że posiedzenie sejmowej 
komisji rolnictwa odbędzie 
się w dniu 5 listopada 195!1 
r. (sobota) w sali Domu Po­
selskiego przy ul. WieJ­
ikieJ 4. 

Początek 
godz. JO, 

posiedzenia o 

totne rozbieżności, lecz że ma Ddś na str. 4 dntkujemy : 
nadzieję, Iż w toku dalgzej pierwszą listę nagrodzonych ~ 

NA ZDJĘCIU: Fragmen.t 

zbiorników ł wleź absorb· 
cyjnych. kwasu azotowego. 

Delegacja 
rządowa NHD kon&t;uktywnej dysJrusJI O• I w konkursie. E 

sfągn.ęte zostaną pozyty"wn.e ·u„u1u11t1111u111u111111u1„„.„.„11„.„„„.„.J 

pr!ybyła do Warszawy 
Debata nad ref or mą ordynacji wyborczej W dniu 2 listopada br. w gO't 

dzinach raru,ych przybyto do 
Warszawy delegacja rządowa 
Niemieckiej Republi,kl Dem~ 

.kratycznej w celu opracowa„ 
nia podpisania planu współ­
pracy kulturalnej między Pol„ 
ską Rzeczpospolitą . Ludową l 
Niemiecką Republiką Demo.. 
kratyczną na rok 1956, 

• • nie znalazła rozwzązanza 
Faure ·stawia ponownie kwestl-= za uf an la 

Od trzech dni toczy się we francuskim Zgroma.dzenłu Narodowym debata nad rqdo­
wym projektem w ll])rawle przedterminowych wyborów parlameuła.rnych oraz w spraWie 
reformy ordynacji wyborczej. 
W 1oku debaty ujawniły się 

poważne !iP[zecmości między 
J;l(llllAlZególnymj ugrupowania­
mi w Z~dzeniu, jeśli cho­
~ o ordynację wyborczą. Jak 
wiadomo, odirzl.twno kilkanaś­
cie różnych projektów w tej 
sprawie. Rz~ w tym, że 
większość deputowanych do 
Zgromadzenia N.arodowego, 
świadooia jeBOt faktu, Iż obecna 
ordynacja wyborcza jest po­
wszechnie potępi.alla prz.el; wy­
borców i uważ.a.na za niede­
mokratyczną, niesprawiedliwą. 

Francuska Partia Komuni.­
styczna domaga się przywró­
llenWI systemu całkowitej pro­
porojonalności reprezentacji 
(tj, proporcjonalno6ci we 
wseySltkioh bez wyjątku okrę­
gach wyborczych). Ugrupowa-

nia prawicowe również wypo- Wobec wytworzonej sytua- Na czele 5-<iSObowef delega­
wiadają się z.a rewiZ1ją ordy- cji rząd wyodrębnił projekt u- cJ1 stoi sekretarz generalny 
naojj wyborczej, jedna.kże nie stawy w sprawie przedlermi- Towarzystwa Łączności Kultu­
chcą dopuścić do prayjęcia ta- nowych wyborów i zażądał u-
kiej ordynacji, która zapew- chwalenia tego projektu, sta- ralnej z Zagranicą Niemieckiej 
nlałaiby sprawiedliwy podział wiając równocześnie kwestię Republiki Demokraty=eJ 
mandatów w pan-lamencie, o- :zauf.ani.a. Karl Friedrich Wlese. I 

bawiając się, że partia komu- r--------------------------­
n.istyC'ZJil.a odzyskałaby te man-1 
daty, których pozbawiła ją re- Od I • • 
akcyjna ordynacja wyborcza na ez1en1e 
przewidująca tworzenie blo­
ków przez różne ugrupowa­

trzech nieznanych 
utwor6w Fr. Chopina ni.a. 

Du:ie zainteresowanie zarówno muzykologów polskich, jak 
I zagranicznych, wzbudziła wiadomość o odnalezieniu trzech 
nieznanych dotychcżas walców Chopina, z których dwa wy­

dane zostały ostatnio za granicą. trzeci zaś jest dotychczas 
nie opublikowany. 

W charakterze oskal'Wn.vch 
Ny>tępują chłopki. nazywane 
pracmv1tymi" (ur.iędowy ty. 

•ul, który nadawano chłopom) 
Zarzuca.no im „zaił11wan1e CT.O· 
rów" I „zadawanie diabła" 
'.fziedz.1com I Ich rodzinom, 
szkod1.ente czarami sąsiadom. 
Jak wynika z akt sądu wńl­
towsk1ego warckiego, wszyst­
kie te krimomke. kucha•"<' 
dworsk ie, owczarki I młynar­
ki, <xlpowieclnio tnrturowene. 
,,.p<>elągnięłe przez kata I og­
niem próbowane", przymRwa. 
ły si~ do wszy~tklego, czeg;J 
tylko od ·nich tądeno. 

W ośmiu pn>ee.•ach w ctągo1 
kllku lat raz Jeden tylko u· 
wolm<>no „pract>witą Katarzy• 
nę". l<;tóra wYtnymała wszy•t• 
kie t.orlury. Inne oskarżone 
pa<llv ofiarą ciemnoty, zabo­
brinu I st""unkńw feudalnych. 

- Wracamy pełni wrateń I 
doświadczeń - mówi kierow­
nik artystyczny zespołu St. 
Hadyna. Były to wprawdzie 
pracowite lecz Jakże wspania­
le I niezapomniane dla nas 
dni. Daliśmy 15 występów w 
Moskwie I Mińsku, Koncerto-

molskiej, świata nauki, spot­
kania ze znakomitymi zespo­
łami radz.1ecklml Im. Piatmc­
kiego oraz Aleksandrowa -
byty dla nas źródłem rueza­
pomma nych przeżyć. 

Podpisanie umowy handlowej 

Na pooiedzeniu w dniu 1 
bm. niezruwmą większością 
głosów uchwalono zasadę pro­
porcjonalnej reprezentaC",j i w 
parlam'encie 1 polecono rządo­
wi, by złożył dodatkowe pro­
pozycje. Rząd premiera Fau­
re'a propozycje takie przedsta­
wił, utrzymuj ąc zasadmcw 
główne przepisy dotychczaso­
wej ordynacji wyborczej, lecz 
wykluczając tworzenie blo­
ków wYborezych. Tak więc, 
rząd proponuje przeprowadze­
nie wyborów na zasadzie wię­
ksrośc iowej, w jednej turze. 
Oznacza to, że jeśli którakol­
wiek partia uzyska w danym 
okręgu więcej niż 50 proc. gło­
sów otrzymuje ona - podob­
nie jak dotychczas - wszyst­
kie mandaty w danym okrę­
gu. Jeśli natomiast żadna z 
part.ii nie otrzyma kon ;~znej 
więksrrości, to mandaty dzie­
lone są 7.godnie z zasadą pro­
porcjonalnej reprezentacj L 
Ten tryb wyborów byłby bar­
dz!ej demokratyczny od obec­
nie obowiązującego i opartego 
na tworzeniu bloków. Został 

on jednak odrzucony głosam i 

deputowanych prawkowych 
w komisji parlamentarnej . a 
następnie na posiedzeniu ple­
narnym ' Zgromadzenia Naro­

Pierwszy z tych walców w 
tonacji a-moll, bez numeru 
opusu, znaleziony został w 
zbiorach biblioteki Narodowe­
go Konserwatorium Muzycz­
nego w Paryżu na krótko 
przed wojną przez angielskie­
go chopinologa M. J. E. Brow­
na, wydano go Jednak dopiero 
w br. w Paryżu. 

Drugi 21 nieznanych wal• 
ców Chopina, skomponowany 
w tonacji Es-dur, ofiarowany 
został przez kompozytora Emi-
lowi Gaillard. Manuskrypt 
podpisany jest „Paris, 20 
juillet 1840„. W roku tym Cho­
pin wyjątkowo spędził mie­
siące letnie w Paryżu, podczas 
gdy wszystkie Jata w · okresie Okrągła bUZJa popularnej 

„Karolinki" - Urszul.I Siwy, 
promienieje radością. - Je­

--------------------------ł chaliśmy do Moskwy - mówi 

·yoJ wzywa do walki 
przeciw bońskim ustawom wojskowym 

Jak donos.I z Duesseldortu agencja ADN. biuro centralne 
Związku Wolnef Młodzieży Niemieckiej (FDJ) w Niemczech 
zachodnich oglosiło apel do młodrieży , wzywający do walki 
przeciwko rekrutacjL Zadaniem młodzieży w chwili obecnej 
- lak stwierdza apel - jest przezwyciężenie wszystkiego 
co Ją dzieli I podjęcie wspólnej · walk! przeciwko ustawom 
wojskowym oraz grotąceJ jej rekrutacli o bezpieczeństwo 

zbiorowe w Europie i nowy, demokratyczny ustrój w Niem­

czech zachodn Ich. 

ona -pełni tremy. Rozwiała 

się ona Jednak Już podcza, 
pierwszych występów, ntetwy. 
kle gorąco przy1muwanych 
przez- publiczność. 

Wsiadając do autokarów 
mlodziez z zespołu „Sląsk" ży. 
wo opowiada towarzyszącym 

ieJ k()legum z innych 7.espnłów 
o swym pełnym wrażeń poby· 
cie w Związku Radzieckim i 
wspamalych prezentach, 1ak1-
mi zoslala obdar,owana. 

Zes1.ól „Slą~k" z111rzyma się 
w Warszawie do 6 bm. 

' między Polską a Burmą 
W dniu 1 listopada. br. zosta.la podpisana w Rangunie 

plerwsilla umowa handlowa polsko • barmańska. 

Umowa przewiduje Import 
do Polski ryżu, kauczuku, rud. 
koncentratj'.lw metali, drzewa 
teakoweglł. olejów roślinn'ych I 
makuchów oraz eksport z Pol­
ski do Burmy kompletnych o­
biektów przemyslowych, sta\­
ków, pojazdów mechanicz.nych 
i 11'.aszyn oraz innych towa­
rów, jak porcelana, szkło, tek­
stylia Umowa przewiduje ró­
wnież wymianę filmów 1 in­
nych dóbr kulturalnych mię­
dzy obu stronami. 
Umowę p0dpisal!: ze strony 

polskiej wicemin ister Łączno· 
ścl W. Billig a ze strony bur. 
mańskiej - minister Ha.ndJu 
u. Ba.schid. 

IO lam 
dziel Lenina 
w języku polskim 

Nakładem „Książki I Wie­
dzy' ukazal się po raz p '.erw­
szy w języku polsk im dziesią­
ty tom dzieł Lenina. Tom ten 
zawiera prace W. I. Lenina. 
na'pisane od hstopada 1905 r 
do 6 (19) czerwca 1906 roku. w 
okresie dz iałalności Lenina w 
Petersburgu, po powrocie z 
emigracjL dowego. 

-----------'-rod 1837 do 1846 spędzał w 
Nohant. Manuskrypt ukryty 
był prze7 niemal 100 lat w pa­
pierach rodziny Gaillard I od· 
dany został do paryskiego 
„Co~serva toi re" w r. 1938 
przez potomka tej rodziny. 
Krótki ten, bardzo charaktery„ 
styczny dla Chopina utwól" 
wydany został w r. 1955 przez 
londyńską firmę Francis, Day i 

Strajk powszechny 
w Argentynie 

odwołany 
Jak donoszą z Buenos Alres 

agencje zachodnie, Powszech­
na Konfederacja Pracy Ar­
gentyny odwołała strajk po­
wszechny, który roz;począć się 
miał w nocy z wtorku na śro­
dę. Decyzja ta zapadła po roz­
mowach, jakie odbyli przy­
wódcy Konfederacji z przed­
stawicielami władz, które za­
akceptowały postulaty Po­
wszechnej Konfederacji Pracy. 

Hunter. • 

Trzecim nieznanym f do• 
tychczas nie wydanym walcem 
Chopina Jest utwór odnalezio­
ny przez wybitnego, współ­
czesnego argielskiego muzyko­
loga - Artura Haedleya. 
Strzeże on zazdrośnie rękopisu 
tego walca, nie kwapiąc się do 
Jego wydania, 
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~ Koniisje obradują 
KONFERENCIA GENEWSKA MllllSTRÓW SPRAW ZAGRAllC.ZNYCH CZTERECH MOCARSIW 

PROPOZYCJE 
DELEGACJI RADZIECKIEJ 

W dqżeniu • 
• 

Przeciw dyskryminacji rasowej w Unii Południowo-
Afrykańsk1ei · 

do zbliżenia stanowisk Respektować stosowanie geograficznego podziału 
przy obsadzaniu stanowisk w sekretariacie 

Specjalna komil!)a polityczna wznowiła obrady nad 
w Unii Południowo· Afrykańskiej. 

spra.wą konfliktu rasowego w sprawie utworzenia (Korespondencja z Genew)7) 

Głos zabierali delegaci E- lali oni, że Organizacja Naro­
giptu, Costa Riki, Iraku, Me- dów Zjednoczonych ma pra­
ksyku I Ekwadoru. Podkreś- wo rozpatrywać ten problem 

i krytykowali rząd Unii Po­

rozwoju ruchu narodowo-wy­
zwoleńczego. Delegat Iraku 
domagał się, by uchwalona 
przez komisję rezolucja, która 
powinna stanowić podstawę 

rady oeólnoniemieckiej Któregoś dni.a na wszystkich czterech 
konferencjach prQsowych dziennika­

rze pytali, w jakim nastroju toczą się obra­
dy czterech ministrów. I ku zawodowi przy. 
sięgłych pesymistów, takich pr~lei: tei 
nie brak wśród licznej rzeszy korespon· 
dcntów - odpowiedź była jednobruniąca: 
dyrektywy szefów rządów były z natury 
rzeczy ogólne. Obecnie trwają obrady, któ­
re~mają tym ogólnym dyrektywom nadać 
kształt konk1·etnych umów. Wymaga to 
oczywiście bardzo drobiazgowej I wnlkll· 
wej analizy, ponieważ często od, zdawałoby 
się, drobnego sformułowania zależy przy· 
szłość setek milionów Judzi. 'l.'rzeba jednak 
podkreślić, że obrady toczą .się w atmosfe. 
rze powagi I wspólnego dążenia do osią· 
gnięcla porozumienia, jeśli nie całkowitego 
I nie we wszystkich sprawach, to przynaj· 
mniet w niektórych, gdzie różnice zdań nie 
są tak wielkie. To jest konferencja robocza 
i tak trzeba ją rozumieć. 

Zagranicznych Macmillan propozycja ra· 
dziecka stanowi „wielki krok naprzód". Do 
tej oceny przyłączył się również Dulles. Tę 
żywą reakcję brytyjskiego ministra koja­
rzą tu dZilennikarze z artykułami, jakie o­
statnio ukazały się w londyńskim "Time· 
sie" oraz w „Manchester Guardian", arty­
kułami, które wedle genewskich plotek, na· 
pisane były w Genewie. Podkreśla się ró· 
wnocześnie, że jednomyślność mocarstw za­
chodnich w przedmiocie bezpieczeństwa 
zbiorowego f Niemiec bynajmniej nie jełt 
tak jednomyślna, jak się to n.a pozór wy· 

MAR~Z 
• WY DAR.ZEN 

Atlantycka ślepota 

Norwesld tygodftllc ,,Ori4Nlterlng". 
omowiojqc sprowę budowy I roi• 
budo"Y licinych obi&któw wojsko• 
t1yeh w Norwegii na polecen4e a­
mer)'i<ońskl-so dow6dnwa NATO, 
podał interesujqc:e 11c1e;ółJ o no­
_.,ej bozie lotniciej no wyspie An· 
noya w pobUłu p6łnocno-wschod· 
nich wybneiy NorwegM. 

„Naleiy podlueSlić pis.ze 
„Orientering" - ie lotnisko to to· 
stCJło rbudowane wbrew opinii 
ehpertOw nor.t1e1kich I wbrew i"'" 
teresom obroni . kraju. W strateg\. 
cinych planach NA TO wielką rolę 
odgl'f#a lait, ie lotnisko moi• byt 
wykorrystone jako punkt wypadowy 
przeciwko ZSRR. Lotniiko na wys· 
ple Annoyo l*t typową b1>1q woJ· 
skowq, kl6ro mote byt obsach-a 
i broniona pnai slly :zbrojn11 lecz 
nie norweskie. Jest ona WHę.kie 
prze1noczono ni4! dla celów obre>­
ny, Jecz dla c•lów agresji 1 stanowi 
bowiem nowe ogniwo nopalei w 
tzw, „obronnym łaftc:uchut• bai, 
.< ~órrmi NATO opasuje ZSRR. Lot­
nisko to 1wlęks.za Jedynie moiliwość 
wciqgni~ia NOłWegii „ wojnę, od 
której k4'ai nan ucierpiałby bardzo 
dotkliwie. 

Atlanlyccy ulabowcy nie chcq 

łudniowo-Afrykańskiej za od­
wołanie swej delegacji. Dele­
gaci tych krajów domagali się, 
by ONZ kontynuowała swe 
wysiłki w celu położenia kre· 
su dyskryminacji rasowej w 
Unii Południowo - Afrykań­
skiej, a jednocześnie przyzna­
wali, że nie widzą możliwości 
szybkiego rozwiązania tego 
problemu. 

Delegat Egiptu wskazat na 
konieczność mobilizowania o­
pinii publicznej . całego świata 
do walki o położenie kresu 
polityce dyskryminacji raso­
wej i o rozwiązanie tego pro-­
blemu w Unii Południowo • 
Afrykańskiej. 

Przedstawiciel Coeta Riki 
wyraził pogląd, że komisja 
powołana przez ONZ dla zba­
dania sytuacji w Unii Połud­
niowo - Afrykańskiej powin­
na kontynuować swe prace. 

do rozwiązania problemu dy- Pragnąc przyczynić si~ do 
skryminacji rasowej, oddała rozwoju pełnej współpracy 
kontrolę nad tą sprawą w rę- między Niemiecką Republ lkl!I 
ce ONZ oraz wezwała rząd Dem()kratyczną a Niemiecki 
Unii do współpracy. Republiką Federalną oraz c!o 

utwo-rzenia wa.runków umroi• * ~ * liwialących rozwiązanie kwe--
W komisji administracyjno- stil niemieckiej i zjednoczenie 

Niemiec w drodze wolnych 
budżetowej ONZ trwa debata wyborów, zgodnie z n.aro-Jo­
ogólna nad budżetem sekreta- wymi interesami narodu n·e­
riatu ONZ na rok 1956. Wie- mieckiego i wymogami bez­
lu mówców podkreślało w to· p!eczeństwa europeJskiego, 
ku dyskusj i konieczność wpro- ministrowie spraw za~ranicz­
wadzenia oszczędności w s~e- nych ZSRR, USA, Zjednoc:i.o­
regu dziedzin, jak również nego Królestwa l Francji <>" 
zwróciło uwagę na koniecz- świ adczają co następuje: 
ność stosowania geograficzne· w obecnych warunkach, 
go podziału przy obsadzaniu kiedy naród niemiecki pozba· 
stanowisk w sekretariacie wiony jest motności życia w 
ONZ. jednym państwie, cor~ pil-

Na posiedzeniu popołudnlo- !liejsza staje slę konieczn<J~~ 
wym 1 bm. zabrał głos stały doprowadzenia do wspólprac_v 
przedstawiciel Polski w ONZ. między NRD l NRF, co ulat• 
Bir~k!. wiłoby rozwiązanie problemu 

do spraw dotyczących waluty 
nleJl!!ecklej 1 we1tnątrznie• 
mieckich transakcji finanso­
wych, ceł, poczty i telegrafu, 
transportu ltd. 

3 Rad11r ogólnonlemiecka 
\lowinna doprowadzić do 

• porozumienia w spn­
wach dotyczących liczebności, 
uzbrofenia I rozmieszczenia 
jednostek potrzebnych do za. 
pewnienla. ochrony granic i te­
rytoriów NRD I NRF. 

4 Rada ogólnoniemiecka 
• powinna doprowadzić do 

porozumlenia w spra· 
wach dotyczących udziału NRD 
I NRF w posunięciach ~mle­
rzającyoh do umocnienia be!Z­
pleczeń~twa europejskiego I 
powinna rozważyć na pod!ta­
wle wzajemnego porozumienia 
kwestie dotyczące stworzenia 
przeslanek zjednoczenia Nie­
miec .lako państwa pokojowe­
go I demokrat~cmego. 

MinistroWie spr11w zagr3Tll­
cznych ZSRR, USA, Zjedno­
czonego Królesłwa t Francji 
wyra?.sją nadzieję, te Niem1e­
cka Republika Oemokratycrna 
t Niemiecka Republika Fede­
ralna podejmą niezbędne wy­
siłki dla oslągnli:cla porozu­
mienia w sprawie powołania 
rady ogólnonlemlecklej. 

daje. · 
Mamy więc oto dwa projekty do plerw­

łizego punktu porządku obrad. Projekt za­
chodni zakładający, że zjednoczone I ue· 
mllltaryrowane Niemcy muszą należeć do 
bloku atlantyckiego wraz z gwarancjami na 
wypadek agresji ze strony militaryzmu 
niemieckiego, polegającym! na wzajem· 
nych konsultacjach oraz zdemilitaryze>wa­
niu części Niemiec I... Polski. 

widzieć, oni sł„1et ,,ducha Gene­
wy", który jest im obcy I nlenawis· 
tny, AtJontyccy sztabowcy bardi:o 
boją się„. 11 benobocia" • I dla. 
tego nie stczędzą wysiłków, by 
tastqpić drogę ruchowi pororumi„ 
nio I współpracy międr:ynarodowej, 
by hamować i paraliiować Jego 
tbawienne wpływy. Ale J)łonne ł 
dudne sq rabl.gl ludd, którym 
il•pa nienawiść adblefa pociuci• 
nieodwracalnych zmian w polityce 
iwlatoweJ. 

Delegat Iraku podkreślił, te 
dyskryminacja rasowa w Unii 
przybrała ostatnio jeszcze 
bardziej na sile. Opinia publi­
czna świata nie może dłużej 
tolerować takiego stanu rze­
czy. Dyskryminacja rasowa 
nie jest sprawą wewnętrznej 
jurysdykcji, lecz sprawą in­
teresującą wszystkich, ponie­
waż stwarza ona groźbę dla 
pok1>iu I bezpieczeństwa. . 

Delegat Iraku zaznaczył, że 
w Unii Południowo • Afrykań­
skiej pogłębia sli: coraz bar­
dziej przepaść między ludnoś­
cią białą a kolorową_ Polityka 
rządu Unii w tej dziedzinie 
jest sprzeczna z zasadami 
Karty NZ, sprzeczna z wymo­
gami pokoju I bezpieczeństwa, 
z prawami człowieka i dobrze 
zrozumianymi interesami sa­
mej Un!!. Ludy zależne i za­
cofane budzą się do życia I 
domagają się należnych lm 
praw. Nic nie powstrzyma 

Mówca podkreślił, że dele- z;ednoczenia narodowego N;.._ 
gacja polska podziela całko· miec. Cel ten zootałby osią~­
~icie pog!ad niektórych dele- r.ięty przez ustanowienie, na 
gatów, iż budżet w wysokoś- podstawiP porozumienia m •ę-o 
ci 35 milionów dolarów pow!- dzy Niemiecką Republiką De­
nien umożliwić sekretarlato- mokratyczną a Niemiecką Re.. 
wl ONZ wypełnienie wsz:vst· publiką Federalną, organu o­
kich nałożonych nań zadań. gólnoniemleck·ego dla koordy­
Przechcdząc do spraw perso- ni.cji ich wysiłków w :zakrl"-' 
nalnych mówca stwierdzi!, !i s:e pohtycznego, ekonomk'Z„ 
analiza składu personelu se- nego I kul,turalnego życia n.s-. 
kretariatu wykazuje, że zasa- rodu mPm1eek!ego, jako ~ż w 
da reprezentacji geograficznej 

1 
dz;edzm1e ws~lpracy z mny• _____ ,_... ______ _ 

nie jest należycie przestrze- "'!t pań'!ltwam; nad umocnle­

Przykład dążenia do zbliżenia _stanowisk 
dał na poniedziałkowym posiedzeniu mini­
ster Mołotow, przedkładając nowe propo­
zycje w sprawie organizacji bezpleczeń· 
stwa iblorowego w Europie. Projekt ra­
dziecki opiera się całkowicie na lipcowych 
dyrektywach szefów rządów. Rzecz charak· 
terystyczna - a podchwycili to od razu 
dziennikarze - projekt ten uwzględnia lip­
cowy wniosek Edena, porzucony w memo­
randum mocarstw zachodnich. W lipcu mia· 
nowicle premier Eden złożył wnfosek o 
stworzenie tzw. strefy zdemilitaryzowanej 
I poddanej międzynarodowej kon troi i. 
W d~•rektywach ~zefów rządów mówi ~ię o 
„stwoneniu między Wschodem I Zachodem 
strety, w której rozmieszczenie sił zbroj• 
nych będzie ustalone na podstawie wspól­
nej decyzji". Jest rzeczą jasną, że linia 
między Wschodem I Zachodem może prze· 
biegać tylko tam, gdziie ona istotnie prze· 
biega, a więc po obu stronach t.aby. Nie 
moie nią być w żadnym wypadku propono­
wana w memorandum mocarstw zacht> 
dnlch linia Odry I Nysy, Proponowana 
przez Mi totowa strefa ograniczonych I k1>n· 
trolowanych sił zbrojnych powinna obej. 
mować terytorium Niemieckiej Republik! 
Federalnej, Niemieckiej Republiki Demo­
kratycznej oraz są~ladulących z nlm1 nie· 
których państw. jeśli wyrażą na to zgod41. 
Poza tym cztery wielkie mocarstwa powln. 
ny u„tallć kontyngenty swych wojsk staojo­
nujących na obcych terytoriach. 

Projekt radziecki, wychodz:ąc z zalotenla 
bezpieczeństwa wszystkich narodów Euro­
py, zmierza do stworzenia paktu bezpie­
czeństwa zbiorowego z. udziałem czterech 
mocarstw, uczestników Unii Zachodnio • 
Europejskiej, uczestników Uldadu Warszaw­
skiego I obu państw niemieckich. Uczest­
nikami paktu mogłyby być również Inne 
państwa europejskie jak· np. Jugosławia 
I Dania. Uczestnicy układu o bezpieczeń­
stwie zbiorowym zobowiążą się do nieucie· 
kania się do siły przy rozstrzyganiu spor· 
n.vch problemów, do kolektywnej pomocy 
dla państwa napadniętego, do nieudziela­
nia pomocy napastnikowi, do wzajemnej 
konsultac.il w.Twypadku zagrożenia pokoju, 
do stworzenia organu konsultatywnego. 
Uklad ten miałby charakter tymczasowy do 
chwlll utworzenia ogólnoeuropejskiej or· 
ganizacji bezpieczeństwa zbiorowego, kie· 
dy to automatyc-z.nie utraciłyby moc obo. 
wiązującą pakt atlantycki, układ o Unii 
Zachodnia • Europejskiej i Układ Warszaw­
ski. 

Zbuntoivany 
gubernator 

gana. Co więcej, w niektórych mem pokoju .. 
departamentach w porówna- Tego rodza1u reprezenta~­
niu z ubiegłym! latami obser- W?ym organem narodu n1e­
wuje się przesunięcie na nie- m1eckle~o i;nogłaby być rada 
korzyść przestrzegania tel za- ogólnomem1eoka, powołana w 
~ady. Dlatego też zdaniem de- oparciu o następujące r.asady: 
legacji polskiej byłoby rzeczą 
pożądaną podlęc!e odpowied­
nich kroków. by sprawa wła­
ściwej reprezentacji geogra· 
ficznej stata się jednym z ce­
lów reorganizacji sekretariatu 
ONZ. 

1 Powołuje Slfl radę ogól· 
nonlemiecką złożoną z 

Gub&mołor 1lanu Utah (USA) -
8raclcen Leo oświadetył publłc1n1e, 
i:• nie będzie płacił ładnych po· 
datków na netr. skarbu federalne· 
go [ogólnokrojowegoJ, ponlewał 
uwała, ii rrqd USA ttł• ma pro­
„a ope>datkowywać obywolell ome­
l'fkań1kkh no cei. pom'""y dlo 
państw 1ogranlc1nrch. Gub.mato• 
Lee, c1Jonek PGrtll republikańskl.J, 
inon, ]•li od dawno Jałto rocl•'1 
pneclwnlk pnyznawe>nla pomocy 
linon••-} """ USA loUoimuko~ 
wl•k obcomu poń&IWU. 

Wykonanie planów produkcyjnych 
za październik 

• przedstawicieli parła.· 
menttiw Nlemleckiet Republiki 
Demokratycznej I Niemieckiej 
Republiki Federalnej jako or­
gan konsultatywny do oma­
wiania spraw, w których roz­
wiązaniu zainteresowane są 
Niemiecka Republika Demo­
kratyczna I Nlemlecka. Repu­
blika Fedenlna, 

W obliciu tegct „buntu" 'rqwłd-­
cy partii demoltrotyctn•I ralqdall, 
aby gubemałer Lff u1tqplł r wr· 
loklego 1tanowl1ko I pr-d1U 
1wq kompani• jalco Oloba IH'fWoł· 
oa. lływole poliłfctnl gubamatera 
,..\oiall ponodł<I, łe - 1goc1ni. • 
jego poglqdaml • cl mlo11kańcf 
•tonu Utah, którym nie pocloba)q 
•I• 1•110 riqdy, m"llłlb, pnesłat 
nłlM'lt Dadotlci stanowe. 

Udlyle>nl. •I• dygnłlany paf,. 
•two...,.h I wielkich kapltalls16'r ed 
olocenie oodolk6w ni. (Hl w Sta• 
nach Zfednoctonych bynajnonl•I 
rradkolciq. fnebo 1esnoc~ I• 
t1Qo rod10Ju sprawy twykle „rot· 
chodrq się po kołeloch''. Ate cal­
kiem inaczei to WYglqda, gdy JG• 

1-ioścl 1'0<fołkawe obclqłoicl - • 
tych ay Innych pnyc1yn ułlerego­

wego" obywatela. 1ctóry nie fest 
ani qubernatorem, an; miłior1erem', 
oni tei połqctenlem Jednego 1 dm· 
aim, ja1c to sit: nieroi w USA a.da· 
rra. 

I. 

l~OW'f 
!il 

,,Zycia 

prsędzalnła odpadkowa ZPB 
Im, Armil Ludowej on.1 tkal­
nie ZPB Im. Dzłertyft1kle10, 
ZPB Im. Ra.rnama I S1ymań--
1kle10. 

Zakłady te powinny rychło 
podjąć walkę o pnelamanle 
trudności I spieszne odroble· 
ole niedoborów. bowiem czasu 
do końca roku zostało niewle· 
Je. Można śmiało powiedzieć, 
te w obecnym okresie o T:WY­
clęskim wykonaaliu Planu 6-
letniego I planów rocl'.llych de­
cyduje nie tylko każdy dzień. 
ale kał.da !(odzina. 

Dlatego tez wszystkie załogi 
przemysłu bawełnianego I In-

numer 
Pa1,tii'' 

tJko1oł 1l1J nr 1 mleslęanika ,,2ycłe 'ottil" - Ot"gam.1 Komitetu Centralnego 
PZPR. Treić n•meru• 

W. KtOSIEWICZ - W trosce o coddenne łntere5y 1udil pracy. 
I. BUZIŃSKI - Niektóre problemy praq ZM~ n!' Włl. 
8. ~OWAi.SKi - O lepsi• kierownictwo or9ontrac1aml party]..,...i ner koi.I. 

l OO$WIAOCZE1" KOMUNISTYCZNEJ PARTII ZWIĄZllU RADZIECKIEGO 

Wrchawywot kadry w duchu lniclcstywy I rrenowoścl (orty1'ul •sł•PRY ciaso· 
pismo „Partijnaja ilłn", "' 18). 

NA IEMATV DNIA 

M. KWAI. I I. JACKOWSKI - Wl...,oj uwagi sprcrwle !'o''-!'u techn1<1nego. 
cz. SZCZEPANSKI - Us•wajmy bral<i w ruchu lqnnosc1 miasta re w1lq, 
ST. BARCIK - iniclotrwQ, klóra porusiyło grornod•· 

• KORESPONDENCIE I USTV 
J. FRANIK, M. GANCARZ I WL. MAJEWSKI - Oływlllimy prac:• grup pt 

tyinych. 
J. PIROTTE - Pierwsie kroki lnJtruktOro l(P. 
K. KIElEM - Z dośwladcie~ ogitotora fabrrcinego. 
I. FELCZAK - lal< 1dobyłam p<>sluch w no>Ee] sp61drlelnl. 
M. CEGtOWSJ:I - Olanego poprosilem o gfOI na plenum ICW. 
M. TKACZVK·IAtOSZVŃSKA - IComl~ Miejsld o Roda Narac!owa. 
E. GORSKA - Czego na1 uay laooc1n. 
J, SUSMAN - Na marginesie ladnego listu, ,.„„. o odlotach pracy partyJnel (pnegląd n.tów). 

PYTANI.A I OOPOWłĘDZI 

W sprawie kar party)nych. • 
loki• or9oni1acje pot!Jjne w budownictwie ma)q prawo kon1ron, 

!(JlONIKA PAllTYINA -

nycb brant muszą wzm6o tem­
po pracy. W walce teJ nie 
mozna również zapomnieć o 
obnlł.ce kosztów własnych, o 
st.ałym zmniejszaniu zuiycla 
surowca I podnoszeniu ilości 
produkcji I gatunku. 

Anglia 

2 Twony się koml1Je mie­
szane podporz~kowane 

• radzie ogólnoniemieckieJ 
I złotone z przedstawicieli rzą­
dów NRD I NRF do .spraw do­
tyOllącycb kontaktów ekonoml­
ClDlyeh I kulturalnych ml~zy 
obu państwami nlemleckłml. 

poprze 
jednoczesne przyjęcie 
18 patłstw do ONZ 

LONDYN, 2. 11. 
Jak podaje gene~kl koreswndent Agencji Reutera, rze­

cznik rządu brytyjskiego oświadczył w Genewie, Iż Wielka 
Brytania poprze Jednoczesne dopuszczenie 18 państw ubie­

Zagłębie Saary 
NA ZDJĘCIO: 
Roschtinga w 

Widolc huty 
Votktingen. 

25 rocznica 
koronacji 

cesarza Abisynii 
W związku z 2ll rocznicą 

lwronacj1 cesarza Abisynii 
Haile Selassie I, dnia I bm. na 
uroczystości wręczenia poda­
runków w pałacu cesarskim 
w Addis-Abebie charge 
d'affaire ZSRR "" Abisynii A. 
s. Paslutin wręczył cesarzow1 
- z polecenia Prezydium Ra­
dy Najwytszej ZSRR - poda­
runek I przekazał pozdrow!e-

• ~a, 

gających się o członkostwo w 
Organ!z.acjj Narodów Zjedno­
czonych. 

Są to następujące państwa: 
!dbania , Bułgaria, Mongolska 
Republika Ludowa, Rumunia, 
Węgry, Finlandia, Japonia, Ir­
landia. Włochy, Austria, Jor­
dania, Libia, Nepal, Cejlon, 
Kambodża, Laos a takie Hisz­
pania I Portugalia. 

Rada. regencyjna Maroka 
złożyła rezygnację 

na ręce Ben Youssefa 
Jok poda!• agencja Prane• Presse, 

2 bm. były 1ułtan Maroka len Vou11eł 
pneprowadiił w Parriu •011now4 1 
cdonkaml marakańsk i<4ti 1ad, r•2e11crJ· 
ne-j. Złołyli o"I ner r~ce Be" Veuuefa 
reiygnaci• i• 1wych pełnomocnictw, 
„gdyl - lok o5wiodetyli - kh misio 
nctęłllwle dobległa końca„, 

len Veussef takomuniko11Voł, te ·w 
ciągu 24 godzin udtieli "lldJ1owieds.I r• 
drie reo•ncvineJ. 

Zwraca się uwagę no to, te re1ygna· 
cja rady rege"cyfnej fest maniłestacj::w 
maJOCCI na celu aodkreilenia, Ił mimo 
tdetronizowonia Ben Voussefa pned 
dwoma łałY, rada regencyjna, podo\). 
nie fałs cały '1aród morokońslrl, uwaio 
go ta prawowitego władcę Maroka. 

15 listopada 
- pierwszy zaciąg 

do Wehrmachtu 
Agencja Asooclated Press 

podaje z Bonn, powołując się 

na bońskie Ministerstwo WOJ· 
ny, że 15 listopada zostanie 
powołany pierwsz) zacią!! 

żołnierzy Wehnnachtu za­
chodnia-niemieckiego w sile 
6 tysięcy osób. Wejdą oni w 
skład tzw. kompanii szkol· 
nych, Powołanych zostanie 26 
generałów, 275 pułkowników. 
1.650 oficerów sztabowych, 
l .370 oficerów niższych stnp· 
ni, 2.000 podoficerów I 700 sze­
regowców. 

Associated 
głównym 

Pres0 podaje, te 
zadan1em tego 

pierwszego zaciąg1,. będzie 
przygotowanie szJ<nlenla 7..oł­
nlerzy armil zachodnio-nie­
mieckiej. 

"Kompan1e sik.olne" wojsk 
lądowych sll'lcjonować będą w 
Ardenach nad Renem, wojsk 
lotniczyc1' w Filr~tenfeld­
bruck, e 1ednostki marynarki 
wojennej w Wilhelmshaven, 

\ 

I piątym dniu 
konferenc.ii 

genewskiej 

•t@'Ml1P• 

Sprawa zjednoczenia Niemiec powinna 
być dziełem samych Niemców I propozycje 
w tej sprawie mogą być opracowane po 
wysłuchaniu opinll przedstawicieli dwóch 
państw niemieckich. 

Mamy zatem jasno sformułowane dwa 
stanowiska. Dyskusja nad nimi niewątpli­
wie zajmie szereg dni. 

wiązują wielką wagę do pak. 
tu atlantyckiego, który &tano­
w: podstawę Ich systemu bez­
pieczeństwa, ZamaczyJ on 
że rozwiązanie problemu bez· 
pieczeństwa w Europie jes1 
niemożliwe bez uregulowanLa 
problemu niemieckiego. 

Jak podkre~lił bryt.,.jskl minister Spraw KAZIMIERZ GOLDE (ARl 

Przy udziale delegacji 
Rady Najwyższej ZSRR 

Następnie zabrał głos mini· 
gter Mołotow, 

Po priemówfenlu M<>łotQWa 

zabrali głos Dulles, Macm!T· 
la.n I Pinay, któriy w krótkich 
oświadczeniach stwierdzll\, ze 
nie mieli moino§cl umajo­
mien!a się i propozycjami ra· 
dzieckml 

Sesja Zgr.omadzenia ludowego Bułgafii 
SOFIA, t. 11. 

1 bm. rozpomęla efę tu 1esfa Z1"1ma1benta t.nt'lowe10 Bulpńl. Gorącymi oklaskami 
powllal1 zebrani u.1lac1a!l\llYCb w preZJdlum 1ośel n.dzlee1deb - członków delegacji Ra• 
dy Najwyi~zeJ ZSRR. której przewodni~ i;ekretan KC KPZR N. I. Blella.jew, 

Po zatw!erd:tenlu porządku N. 1. Blell.alew w odpowiedzi r-------------
Minister Mołotow w:vrazl' 

nadzieję, te po uważnym prze· 
studiowaniu tych prop0zycji 
przez trzech minl!>trów państw 
zachodnich możliwe bę<lzle ie­
Sticze w!ęks-ze zbliżenie stano 
wlsk. 

d?.iennego obrad - delegatów twej stwierdził m. In.: 
Rady Najwyższej ZSRR powi­
tał serdecznie przewodniczący 
biur.a Zgromadzenia Ludowe• 
go F . KcnowskL Mówce pod­
k reślił m in„ Iż naród bułgar­
ski zdecydowanie popiera po.. 
kojową politykę zagranici:Dll 
Związku Radzieckiego, 

~"''~""'""''~'''''''''''''''""" 

Spór naftą pachnący I 
K :Ika dn i temu wojska brytyjskie wtargnęły do oazy 

Buremi. Oficjalnie, Wielka Brytania zagarnęła 
oazę leżącą między Arab1ą Saudyjską a rozsypanymi 
wzdluż wybrzeży Zatoki Persk iej szeikanataml I sułta­
natam i plemion arabskich - jako „mocarstwo-protek­
tor" sułtana Muskatu i Omanu oraz szeika Abu Dhabi. 
A n ieoficjalnie? „Chodzi tu o nowy epizod w konflikcie 
m iędzy brytyjskimi I amerykań~kimi spółkami nafto­
wymi na terenie. który ostatnio okazał się obiecujący 
dla nafcia rzy" - pisze francuska agencja AFP. 

W 11136 roku zapobiegliwy Imperializm brytyjski 
„otrzymał" od sułtana Muskatu 1 Omanu koncesje na 
poszuk iwania naftowe. W tym samym ~oku podobną 
koncesję na poszukiwanie nafty w arabskich pustyniach 
otrzymali od króla Arabii Saudyjskiej amerykańscy im­
perialiści. Nie miało to w6wcias fadnego wpływu na 
losy ośmiu niewielkich wsi arabskich. rozsypanych 
wśród pąlm oazy Burem!. Spór o to, czy leży ona w 
granicach Arabii Saudyjskiei. czy też należy do sułtana 
Muskatu I Omanu zacziił sii: w początkach 1953 roku. 
W tym czasie bowiem badania g-eologiczne potwierdzily 
przypuszczenia o istnieniu na tym· teren ie bogatych 
źródeł ropy n<iftowej. · 

Kilka m ies i ęcy temu spór o przynalezność Oiłzy prze­
ka?.any został powołanemu z tej okazjj Trybunałowi 
Arbltratowemu Przedstav.;ciele Arabii Saudyjskiej, 
Wielkiej Brytanii. Belgii, Pakistanu 1 Kuby mieli roz-
&trzYgTI!!t' przy stole obrad. kto ma prawo sprawowaniia 
wladzy na tPrenie oazy Burem i. Decyzja w tej sprawie 
n ie zos tała jednak powzię_ta Dlaczego? 

PragnJemy pokoju I umoc­
nienia przyjaznych stosunków 
ze wszystkim{ państwamL Sta­
nowiska tego będziemy bronić. 
Patrzymy realnie na życie: na 
świecie lstnieill państwa o ró­
żnych systemach politycznych 
I apołecznych. Uważamy, że 
ror:wiąr.anle wynikłych między 
nimi spornych problemów dro­
gą .. zimnej" wojny, a tym bar­
dziej „gorącej", 1est niemądre, 
P<>nieważ wojna przynost na· 
rodom jedynie nieszczęście I 
cierpienJ.a. Nasze gorące prag­
nienie pokoJu nie jest w tad­
nym wypadku wynikiem sła­
bości, jak to sądz• niektórzy 
krótkowzroczni politycy I ge­
nerałowie Zachodu. Potężny o­
bóz pokoju 1 socjallzmu. obej­
mujący ponad jedną triecią 

ludności kuli ziemskiej jest w 
stanie odeprzeć wszelkie za­
machy agresora. G<lspodarka 
naszych krafów znajduje się w 
stanie stałego bujnego rozkwi­
tu. 

W r.ikończenlu N. J. Blella­
jew podkreślił, lź niezłomna 

przyjaźń radil-ecko - bułgar­

ska jest doniosłym czynnikiem 
umocnienia pokoju I współpra­
cy międzynarodowej. 

Były prezydent 
ARGENTYNY 

Peron 
udał się 

do łłikaruqui 

OZIENNIKARZE RADZIECCY W US.A 

Prrebywa]ące .itecnl• w Slanac:h 
Zi•dnoczonych grupa dziettnikany ro4 

drleckich IWfediilo 31 paiddemllca 
h:bę handlowq w Son Francisca. 

Podcios lnladonia wydaneg• na 
c1e!ć nlonłt6w delegacJI pn•• red• 
dyrektorów ltby p, o. pre1esa rrHęd1y„ 
narodoweqo stowenynenia handlowe· 
go G. Tolmoclge I Inni c1lonkowl• libr 
wypowiedzieli się w rozmowie 1 dtl•~ 
nikartaml ter normafitacjq 1tosun1c6w 
handlowych „lęcby USA a ZSRR oro1 
ta 01icignięciem w1ajetl'rMQO irotu­
ml.nia międry •rajami o t6inycll uttroo 
icch spoleci.nyc:h. 

OLLENHAUElt UDAJE Siii 
DO GENEWY 

Pnewodnlm1cy pałtil 1oclaklemokra• 
tycinei E. Ollenhauer WJjedrle w nie· 
dtielę. 6 bm., do Gonewy, gdzie zapo.o 
1na si' 1 dotychczasowym pnebiegłern 
dysku1ji •od kwestią nlemleckq. 01-
lenhauer 1potlca sł• w Genewie r pn„ 
bywojqcy111 tam pnedllawicielem pani! 
socialdemokratycinej Herbertom w„ 
hnerem.. 

STIIAJK 
WtOSKICH ROBOTNIKOW ROLNYCH 

Jall dono1I drlennlll „Vnllo'', 40 i,. 
•l•c~ robolników rolMch prowi11ejl C:oo 
senza 1organi1owało dma ł bm. słf'Ctjt, 
wysuwoJąc hasło poclwyłld plac. W wl„ 
I• mieJscowoiciach adbrwaJq ti4 wie­
c• i demonslracje, 

W prowl11eji tel - podobnie Jalr w 
innych okollcach Wioch polud1'ło..,.h. 

robotnicy '°'"' procuJq jodynie 1110-;11 
doi na rot, otnymuiqc batdro nisk" 
ptoc„ 

ROZMOWV 
.AMEllYKAŃSKO·SZWAICAltSICll 

Rząd Arabii Saudviskiej stał i stoi nadal na stanowi­
sku, że' Burem! jest częścią terytorium Arab!t Saudyj­
skiej. Jasne było jednak, że - jak pisała angielska 
Agencja Reutera - „brytyjska spółka naftowa wygra, 
jeżeli obszar oazy Buremi zostanie uznany z.a należny 
do sut!anatu Muskatu 1 ·oma~iu" . Z obawy, że decyzja 
Trybun.alu Arbitrażowego wypadnie dla nich niekorzy-
stn ie. Anglicy wycofali swego reprezentanta z Trybu„ 
nału t „załatwili" spór przy pomocy wojsk kolonial­
nych. Nie można tego incydentu inaczej oceni{: niż sło­
wami premiera Arabii Saudyjskiej, Feisala. „Zagarnię­
cie oazy przez wojska angielskie - stwierdził on - jest 
zbrojną agres1ą" . Według doniesień agencji zachodnich 
Arabia Saudyjska \µmierza sprawę przekazać Radzie 

Jak donosi Agencja Reutera, 
~ były prezydent Argentyny Pe­
r ron opuścił 2 bm. Paragwaj 

udając się drogą lotniczą do 
Nikaragui. Jak wiadomo, zo­
stał on w ubiegłym miesiącu 
usunięty ze st~nowiska prezy. 
denta po zamachu stanu do­
konanym przez Juntę wojsko­
wą. 

Jałt donosi dri....,11< „NalCMMlł z.a. 
tun9", 31 paidrl.miłia ombała<lot 
Siwajcańl w Wauyngtonłe, de To,_ 
te, odbył spotlonle 1 podHkr•łane"' 
Slonu dla Spraw ~rodkowego Wscho• 
du G. Allenem. 'n•dmiotem ro1mOW'ł 
była sprawa do1łafct•nio prr:e1 $1wcrJ• 
cewi• broni dla państ.y Bilskiego Wsch ·• 
du „w Uośd - jałc: płs.ie diiennilc: 
kt6re moglaby siat si• crynnll<I..., poo 
lityc1nrm niemałej wogi", 

Bezpieczeństwa, 
Niemały wpływ na angielską decyzję użyci.a siły zbroj­

nej w rozstrzyganiu sporów na Półwyspie Arabskim 
m iały ostatnie wydarzenia na Bliskim Wschodzie„ Ara· 

LOKĄUT R080TNIKOW 
„GOLl.ATH.A" w llREMI! 

Zakłady „Goliatha" w Brem&., nat„ 
łqce do koncernu Borgwarda, po&W• 
nowiły r.olnit '85 robotników. Masowy 
lołaul dY"'i<cia rakladów urasadnia 
trudnościami zbytu towarów. 

...... „„„ ...... „„ ... „ ................... „„ 
Dnia l listopada 1955 r. anarł całonek Łóckkiego 

Oddziału Stowarzyszenia Dziennikarzy Polskich 

low. EUGEllOSZ KROllEWICZ 
· bia Saudvlska podpisała , 1ak wia domo. układ woJskowy 
z Egiptem. Jest on odpowiedzią na montowany ~rzez 
moca rstwa kolon ialne agresywny pakt bai,'1adzk1, w 
którym ·m. in_ uczestniczy Wielka Brytania. Zaata~owa­
nie więc przez Apglików oazy Burem! w p_rzeddzien. pod-
pisania układu wojskowego między Arab1.ą Saudy1sk.ą I Pogrzeb odbędzie się cłzl~ 3 bm., 
Egiptem ma dwojaką wymowę. Jest to epizOd w angiel- Cmentarzu Komunalnym. 

o godz. 15.30 na 

państw. które odmawi.ają udziału w agresywnym pakcie 
bagdadzkim. 

E. o. 
\. 

ZARZĄD STOWARZYSZENIA 
DZIENNIKARZY POLSKICH 

ODDZIAŁ W ŁODZI 

sko - amerykańsk iej walce o naftę, a jednocześnie jest I 
ł
) to swego rodzaju form.a nacisku I prowokac.ii wobec Cześć Jego pamięci! 

~··.'.'-_ ............................................................ ~ --------------------------
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Gdzie w łódzli.im MHD 
kryią sit; ·rezerwy 
oszezc;dniejszego 
gospcłdarowania 

W, okresie pierwszego półro­
cza br. łódzki MHD wysuną! 
·się na czoło wszystkich przed­
siębiorstw handlowych w kra­
ju, uzyskując palmę pierw­
szeństwa w ogólnokrajowym 
współzawodnictwie pracy, 

Zdawać by się mogło, że 

osiągnięcie tak znacznego suk­
cesu stanie się dla pracowni­
ków łódzkiego handlu czynni­
kiem mobilizującym do wzmo­
żenia walki o jeszcze lepsze 
wyniki pracy - o pelniejsze 
iaspokajanie potrzeb klientów, 
oszczędniejsze gospodarowa­
nie, o zupełne zlikwidowanie 
mank, ubytków nadzwyczaj­
nych itp. 

Tymczasem jak wskazują 

ostatnie wyniki w przedsię­

biorstwach podległych Lódz­
kiemu Zarządowi MHD lstnie-

l f llHl~M~łłll 

je wręcz odwrotna sytuacja. 
Po odniesieniu sukcesu kitł­

rownictwo l załogi poszczegól­
nych przedsiębiorstw uległy 

atmosferze samozadowolenia i 
uspokojenia, co niekorzystnie 
wpłynęło n.a realizację plano­
wych zadań w bieżącym pół­
roczu. Najgorzej przedstawia 
się sprawa kosztów własn?ch, 

* * * 
Przez okres 6 miesięcy br. 

Łódzki Zarząd MHD operowa! 
w granicach planowanych 

. kosztów. W lipcu jednak zo­
stały one przekroczone o 14 
tys. zł. 

Wyniki te sygnallzują, te 
trzeba się zastanowić - gdzie 
istnieją nie wykorzystane re­
zerwy oszczędniejszego gospo­
darowania. Weźmy pod uwagę 
niektóre tylko pozycje, składa­
jące się na całość kosztów 
przedsiębiorstw Ml:lD. 

Kierownicy zobowlązanl do 
własnoręcznego podpisywania 
kart pracy konwojentów -
nie spełniają uczciwie swvch 

· zadań. Jedni je lekceważą, 
inni celowo przymykają oczy 
na popełn ione przez konwo­
jentów nadużycia w zakresie 
wpisywania większej ilości 
przepracowanych godzin itd. 

Inne źródło oszczędnoścl to 
zmmeJszenie tzw. ubytków 
nadzwyczajnych. Powstają one 
przy niedbałym składowan i u i 
przechowywaniu towarów, 
kiedy artykuły spożywcze '.lle­
gają zepsuciu lub zniszczeniu. 
Choć na przestrzeni ostatniC'h 
lat ubytki nadzwyczajne po­
wazn1e zmalały - (w , oku 
1953 w stos!Jnku do obrotów 
wynosiły jeszcze 0,20 proc„ a 
w br. już tylko 0,04 proc.) ~ 
to jednak możliwości dalszego 
ich obniżania są jeszc7e pokaź­
ne. Trzeba tylko, aby kierow­

ale także o umiejętne obcho­
dzenie się z towarem, oszczęd­
ne gospodarowan ie sprzętem, 

właściwą współpracę z konwo­
jentami itp. Obecna sytuacja 
na odcinku kosztów jest naj­
lepszym dowodem, że członko­
wie komisji onie wykonują 

swych zadań w należyty r po­
sób. 

Osiągnięcia uzyskane przez 
łódzki MHD w pierwszej po­
łowie br. zobowiązują lyrek­
cje i załogi Miejskiego Handlu 
Detalicznego do dalszych wy­
siłków w walce o obniżkę 

kosztów własnych. Pracowni­
cy MHD mają wszelkie szan­
se utrzymania I nadal pierw­
szego miejsca we współzawod­
nictwie ogólnokrajowym. 

R. RAPALA 

nicy i pracownicy sklepów,.------------­
szczególnie zaś branży kwin­
ciarskiej, zwiększyli dbałość <' 
dostarczany im towar. 

Koszty uti'? mania rucho­
mości i nieruchomości w Lódz.­
k~m Zarządzie MHD przekro­
czone zostały w roku bieżą­

cym o 109 tys. zJ. I tu także 

, 
ł 
ł , 
! 
~ 
; 
ł 
ł 

bezpo$rednią przyczyną strat ł 

Dary j 
społeczeństwa j 
dla Pałacu ! 

Kultury 
i Nauki 

jest brak gospodarskiej troski ł 
ze strony pracowników handlu i 
o konserwację pomies;o:czeń I ł 

urządzeń sklepowych. Bezuży- ł 

teczne wypalanie światła, tłu- ł 
~ D11ry społeczeństwa poi-

Współzawodnictwo 
o ty tal' 

przodującej 
szkoły · 

zawodowej 
P0dobnie jak w ubiegłych 

lat.ach ~1auki, ta•k i w tym ro­
ku, rozw;ja się wśród uC?.niów 
&'Z.kół zawodowych wspólza. 
wod!ticiwo o zdobycie tytułu 
przcx:hjącej szkoly ·t.awodowej 
w kraju oraz 5ztandaru prze­
chodniego Zarządu Głównego 
ZMP 1 C!JSZ. 

Pierwsqmi szkołami, które 
w tym • c;>ku nauki zgłosiły 
swój udz:ał we współzawodni­
ctwie, są : Zasadnicza Szkoła 
Met«lowo-Budowlana w Gru­
d:t:ądzu zcwyciez.ca _ we 
ws1pólzawoonktwie w roku 
ubieglym, Zasadnicza Sz.kola 
Budowlana w Wars.zawie przy 
ul. Młynarskiej I Zasadnicza 
Szkoła Samochodowa w Lo­
dzi. 

Młodzież s.zkoly w Grudzią­
dzu na zebraniu zwołanym z 
okazji przystąpienia do współ­
i.awodnictwa postanowi~: wy. 
konać roczny plan produkcyj 
ny warsztatów szkolnych w 
102,5 proc. I podnieść wyniki 
s.zckolenia praktycznego. Po­
nadto uczniowie podjęll się 
poprz~ ścisłą współprac~ z 
kolami racjonalizatorskimi z 
zakładów przemyslowych po­
lepszyć działalność ucznlow· 
s-kiego koła twórczości tech­
nicznej, 

• Ron cert 
muzyki 

·klasycznej 

Oszczędności uzyskane w br, 
w transporcie wynoszą 222 tys. 
zł. Nie świadczy to jednak, że 
możliwości oszczędzania na 
tym odcinku zostały już wy­
czerpane. Takie bowiem 
przedsiębiorstwa, jak Dyrek­
cje - MHD Artykułami Go~­
podarstwe Domowego, Arty­
kułami Chemicznymi czy Ar­
tykułami Użytku Kulturalnego 
w okresie 7 miesięcy przekro­
czyły koszty transportu łącznie 

czenie szyb, niszczenie odważ­
ników, żaluzji okiennych itp. 
- oto sprawy, na które n.ie 
zwraca się należytej uwagi. 

ł •kiego, które nadchod1.~ 
do Pa-łacu Kultury i N au­

ł ki fm. Stali na, świad<'J.1' 
ł jak bliski I drorl stał ~lę 
ł dla nanego narodu ten WRACAJĄ 

DO KRAJU ... 

o zarezerwowanie 

A więc w11slucha!iśm11 
dwóch kolejnych koncertów 
Filharmonii Łódzkłej o pro­
gramie jednorodnym. Poprze· 
dni koncert, omówiony w u­
biegłym tygodniu, po~więco­
ny by! muzyce z przelomu 
naszego atulecfa. Ostatni V Il 
Koncert Symfoniczny zawie­
t'ał utwor11 należqce do waż· 
nego okresu histo'l'i\ mu.zykł, 
%amkniętego między pierw­
szym ćwierćwieczem XVIII, 
a pierwszym ćwierćwieczem 
XIX stulecia. W trakcie 
XVIII stulecia panowal w 
muzyce eu.rope;skiej styl „ba­
roku muzycznęgo", którego 
największym ffezedstawtcie· 
Iem by! Jan Sebastian Bach. 

Po okresie bm·oku muzycz­
nego, przy końcu XVIII stu­
lecia, · skr11sta!izowa! się osta· 
tecznie styl klasyczny, repre­
zentowany przez trzech kom­
pozytorów zwanych „klasy· 
kami wiedeńskimi": Haydna, 
Mozarta i Beethovena. 

W programie VlI Koncertu 
Symfonicznego usłyszeliśmy 
na wstępie jeden < najbar­
dziej znanych -utworów orkie­
strowych Bacha - III Kon­
cert Brandenburskł. Muzykę 
klasyczną reprezentowały 
dwa pozostałe utwory: Kon­
cert na Flet D·dur Wolfganga 
Amadeusza Mozarta i VIII 
Symfonia F·dur Ludwika 
van Beethovena. Do druko­
wanego komentarza objaśnia· 
;ącego Fi!liai·monia dolączyla 
ankietę, proszącą sluchaczy o 
opowiedzenie się bądź za je· 
dnolitymi programami, bądź 
bardziej zróżnicowanymi pro-
gramami koncertów. · 

Orkiestra pod dyrekcją Ste­
fana Marczyka szczególnie 
zadowoliła slucliaczy od'egra­
niem V/Il Symfonii Beetho­
vena. Jest to najbardziej po­
godna optymistyczna z 
wszystkich symfonii Beeilw­
vena, ca :wstalo w pelni od­
zwierciedlone w bardzo do· 
brej interpretacji dyrygenta. 
Symfonia '. wsta!a doskonale 
przygotowana i odegrana 
przez orkiestrę, calość 
brzmiala przeirzyście, czysto 
i precyzyjnie. 

Solista programu Leon Tei· 
kowski, wykonawca koncertu 
ftetowego Mozarta, okazal się 
doświadczonym ł biegłym 
muzykiem. . Utwór poświęco­
ny fletowi, tak rzadko s!ysza· 
nemu na estradach w par· 
tiach solowych, bardzo się 
pu.b!icznośct podoba!. Flet 
jest instrumentem ą nośnym. 
ale delikatnym l subte"nym 
d.iwięku. Tym silniej należy 
podkreślić, że akompania­
ment orkiestry zach.owal wła­
kiwe proporcje brzmieniowe, 
nie przygtuszal solisty i 
pozwolił nieprzenikliwym 
dżwiękom fletu górować fl.(ld 
orkiestrą •. 

Wykonanie lII Koncertu 
Brandenburskiego Bacha 
przez orkiestrę smyczkowq i 
klawesyn byto również sta­
ranne. Jednak wydaje się, że 
Instrumenty smyczkowe nie 
osiqgnęły w tym utworze pe!· 
nej diwięcznośc;i i blasku 
brzmienia, a zwlaszcza wio· 
Zonczele I kontrabasy, które 
grały zbyt „chropowatym" to­
nem. Wydaje się również, że 
nieco wolniejsze tempo gry 
zwiększyloby nastró3 umiar­
kowania i spokoju, tak wlaś­
ciwego dla u tworów Bacha. 

KRZYSZTOF ANTONI 
,MAZUR 

. 
mie1sca 

o 57 tys. zł. 

Podwyższanie kosztów tran­
sportu w wymienionych przed· 
siębiorstwach spowodowane 
jest przez opieszałość konwo­
jentów, niewłaściwą pracę hur­
towni, a przede wszystkim 
przez zły styl pracy kierow­
ników sklepów. 

Przedslębiorstwo Transportu 
Handlu - placówka niezależ­
na od Łódzkiego Zarządu 
MHD - wykonujące usługowo 
ws,elkie prace w zakresie 
transportu, nie interesuje się 
ksztełtowanlem kosztów w 
przedsiębiorstwach handlo­
wych. Swiadczą o tym przy­
kłady. Funkcje konwojentów 
powierzane są ludziom nie wy­
kwalifikowanym, nie znają­
~ym niejednokrotnie podsta­
wowych jednostek miary i 
wagi.' Dlatego czas pobierania 
towarów przedłuża się, a w 
związku z tym rosną kos~ty 
transportu. Ponadto konwo­
jenci nie są w czasie swej 
pracy dostatecznie kontrolo­
wani przez Przedsiębiorstwo 

Transportu Handlu, co utrud­
nia walkę z mankami. 

Ważnym również zagadnie­
niem dla całokształtu gospo­
darki w Lódzkim Zarządzie 

MHD jest zagadnienie regu­
larnych dostaw towaru. 

ł żywy symbol przyJaźui ; 
ł Zwi1'zku Radzlecklego. ; 
ł Da,ry nad&yłl!.JI\ organ!7.a- ł 
ł cje spolecz.ne, lnstytur.Je, ; 
' jak również osoby pry-
• walne. l , Ostatnio zmlenll WY8'1ad 

! główny westibul palaco-
wy, wypiękniał od kieil;v I 
ozdobiła !JO zieleń starynn 
palm przysłanych w da­
rze przez bydgoski odd7liał 

ł Instytutu Uprawy, Na\W>-

~ 
żenia I Glebcnnawstw4, 
Są ro ba.rdzo cenne drze- 1 wa. palm·awe zwane 
„Chamerops"; wiek len # 

cja. Najezęśc\ej są to tzw. ar- sięga od 250 do 300 \aL, a ~ 

Centrale handlowe „ratując" 
niejednokrotnie swoje zagro­
żone plany dostarczają detalo­
wi poważne iaoścl masy to­
warowej dopiero w końcu 

miesiąca. Powstaje wówczas 
kłopotliwa dla handlu sytua-

W ostatnich dniach na 
pokladzte statku „Jaro­
slaw Dąbrowski" przyby­
ly dalsze grupy reemi­
grantów z Anglii I Belgił. 
Między Innymi wr6cila 
ze Szkocji do ojczyzny 
mlodziutka repatriantka 
-14-letnia Marla Duma. 
na. Po córkę przyjechał 
do portu jei ojciec 
Bronisław Dumo.na - :ro. 

Smłem twterdz!ć, te gd11b11 
w ubieglą 1obotę I ntedzle!ę 
odbywaly stę w sali Budowla­
nych na Plotrkowskle3 232 t• 
Llmtnacje jakichś aportowych 
mistrzostw - o miejsce na wi­
downi trzeba b 11 b ylo staczać 
boje. Oczvwtścte boje bez. 
krwawe, w '<:tórych. obe11.11a11e 
PTZll wejściu guziki atanowt111• 
by jedyne ofiu.ry Pontewat 
jednak zorganizowano tutaj 
tylko wojewódz'<:le eliminacje 
III Og61nopolsk\ego Konkunu 
Rec11tatorskiego, sala łwlectta 
pustkami. 

tylrnly atrakcyjne. Przeds\ę- wysok<Mić orzelr.l'ara.a I 
metrów. t 

biorstwa handlowe, aby zaspo- lBO-letnl11 kllkumelrow11 

m\e~zkatv w Now11m 
Sqczu. 

koić żądania konsumentów - palmę „Phenix" ołi.a.ro-
wało dla P&IM!u spo11!- J dostawy przyjmują, mimo czeńslwo gliwickie. Zdobi 

przekraczania możliwo~cl p!ar- ona obecnie wielk11 Salę 

NA ZDJĘClU: B Duma­
na z córką po zejściu ze 

statku na tąd. 

Ni e zamierzam bynajmniej 
atakować masowości naszego 
sportu; jak katd11 doceniam 
jego walo711, lecz wiem, t1 
sport zdobyl dzlstej.,zą popu• 
larność głównie dzię'<:i dlugo. 
Cetnie;. dobrej popularyzacji. 
Nie.Hety, nie potraftltśmy do· 
tychczas podobnie spopulary­
zować ciekawych t wychowaw­
cz11ch imprez kulturalnych: e­
liminacji zespo!ów amator­
skich, ich występów, konkur• 
sów czytelniczych I recytator­
s kich.„ A przecież oprzeć się 
tu można bodaj na sporto· 

1.1>ych doświadczenia<:h. jeśli 
własnych organizatorom kon­
kursu brakuje. Wystarczyło 
wykonać atrakcujne plakaty, 
reklamy kinowe, zaprosić na 
widownię szkoły.„ 

niczych zarządu, za co z kolei ~ Kongresow11-
Wzruszająoy list wru z ~ 

bank ściąga grzywny i kary· darem przysłała do zarzą-
Zrozumia!a rzecz, że taką sy- du Pałacu mieszkanka Lo-
tuacja nie sprzyja systematy- dz! Bronisława Jurewlc7., ; 

W llśole swym pisze ona: ~ 
cznemu obniżaniu kosztów, „Piękny Jest Pala.c, ale ~ * * * chciałabym, by był Jesi­

cze piękn;ejszy. Uważam, 
W ubiegłym roku, w wyniku że nic ba-rdzieJ nie zdobi 

konferencji partyjno-ekono- ,wnętrza jak zieleń. Pm- :; 
Mę przyjąć ode mnie 

micznych w poszczególnych skromne, ale dla mnlr 
przedsiębiorstwach MHD pow- sulenie drogie driewko, ; 

które •arna pirlęgnowa- ; 

tów. Według ustalonych zadań no nasz n.ajplęk.nlejs-~y 

,,Nowa księga 
przysłów 

polskich" 
W 0...rynłe odbyła si~ konł-.icla 

naukowa pod kierownictwem prot. Ju. 
licmo Krryżanowskiego, n.a lrt6r•ł d •· 
1łcutowone były problemy, iwiq1ane 1 
wydaniem „Nowel księgi pnysł6w polo 
skich11

• 

Hurtownie z reguły nie 
przygotow\lją na czas towarów 
do pobrania. Powoduje to 
dłuższe postoje wozów, a za­
tem I dodatkowe koszty 
transportu. 

stały komisie do spraw kosz- lam. Niech ozdobi o- I 
członkowie tych komisji · po- gmach". 

· ć k k Drzewko, które podant-
wi nrn poucza ierowni ów i wala dla Pala-cu Bronisla-
pracowników sklepów, że ma- wa ,J~rewicz, to 3-metru- I 
ją obowiązek troszczyć się me wy 111ękny oka.z fi.kus!-

Odelo Io - nakład wletot.tnl•I pro• 
cy nDIZfCh n(lu•owców I 1bleroc1y 
pnydów, obejml• no ok. 1 łyilqcai::h 
1tron ponad 100 tyJittCY przysłów J WJ• 
raleń pny1łowl..,.ych, 

tylko o wykonawstwo planów, ........................ ,„,,„, ...... __ Bedd• to feden 1 na/włęłnrych tblo· 
r6w w polsk;ei flteroturte 11oukowe). 

Parę t1111odnl temu odwtedzt­
lem punkt konsultacy.1ny dla 

Na tropie tainych „komitetów" 
Coraz częściej pojawlaj11 a!ę 

na murach łódzkich kamienic w­
gadkowe plakaty. Namazane są prze· 
ważnie na arkuszu białego kartonu, 
czasem zawierają jeszcze oprócz na­
pisów wołający wprost o pomstę·ry­
suneczek. Treść tch jest z reguły 
jednakowa - zawiadanuają, że tu 1 
tu. o tej i o tej godzinie odbędzie się 
całonocna zabawa taneczna. Nie 
brakuJe oczywiście dopisku „BufP.t 
obficie zaopatrzony", a malutkie li­
terki oznajmiają. iż do korzystania 
z tych rozkoszy zapras'l.ll· publiczność 
„komitet". Jaki to komitet - pia„ 
katy wstydliwie milezą. 

W kai.<lym z nas drzemie cog z 
Sherlocka .Eiolmesa, gdy Wlęc na ro.. 
gu ulic Stalina I Kilińskiego doj• 
rzalem ohydny rysuneczek dziewczę­
cia, pod nim zaś zapowiedź zabawy 
i „występów artystów z Cwiklińsk im 
na czele" - postanowiłem odkrył! 
incognito zakonspirowanego w 
skromnych nawiasach „komitetu". 
Rusi:yłem.„ 

Haracz - 15 zł 
Pusta prawie „12" ~ za.5paną kon„ 

duktorką dowiozła mnie na miei:Sce, 
Okazale się, że trafiłem do świetlicy 
Łódzkiej WytwńrnJ Papierosów, Nie 
od razu. Po opłaceniu 15 zł hara­
czu i wręcze'11iu 2 z! szatniarce. 
Długim korl'taraem pomaszerowa• 

Iem w stron~ sali. Tu, na piętrze 
spytałem jednego ze stojących z bo­
ku 20-letrnch nm1eJ więcej chłop­
ców, kto zabawę organizuje. Nie-o 
stety szuk.ali akurat kolegi, który 
Im podobno obiecał postawić jesz­
cz.e pól litra i zbyt byli zajęci prze­
klinaniem. aby wyraźn i e odpowi~­
dzleć_ Poza tym - po prostu nie 
wiedzieli. 
Zmyliłem więc trop. Tajemniczy 

„komitet" też.„ O ile w ogóle prag­
nął dać gościom godziwą rozryw­
kę, a nie„. 

Ale o tym za chwilę, 

Zagrożone portfele 
Sala byłaby przepełniona. Byłaby, 

gdyby „obficie zaopatrzony" bufet 
nie przyc iągnął znacznej części o­
becnych. Nikt nie przeją] się spec­
jal.nie tvm. że I.o i.aoDatrzenie 01ra• 

nicza się glównle do 
kiego rodzaju wódek. 
również do rzadkości 
typu: 

Wi!l'I I wszel­
Ni e należały 
d ialogi tego 

- We~ litra I coś na zagrych•!· 
- Nie mam tyle.„ 
- E tam, po pól kanapki starczy. 
Nic d'l.iwnego , że grubasowi o fio­

letowym nosie zabraklo p i eniędzy. 
Nadmiar alkoholu przy prawie 50 
proc. marży sol idnie zagraża port­
felom. I nie tylko portfelom. 
Brzęk wybitej szyby I powstałe 

przy tej okazji zamieszenie przer­
wało mi na moment obserwowanie 
daremnych wysiłków dziewczęcia, 
które wcx:l~ dokoła mętnym spoj­
rzeniem próbowało wstać od stó• 
tika. Wreszcie dziewczyna zrezygno­
wała I jej starannie zaondulowana 
główka bezwolnie spoczęła na ra~ 
mieniu partnera. Rozejrz.a.ł się z 
dumnym uśmiechem zwycięzcy, Cóż, 
jak zabawa to zabawa.„ 

z podobnego ZiJl<YLenia wyszedł 
prawdopodobnie zakonspirowany ko­
mitet. Ze zabawa. przekształca się 
w pijacką orgię, że są awantury 1 
że dopuszcza się do gorszących scen? 
Drobiazgi Byle dochód byl. Cel U• 
święca środki. Szczególnie, jeśll tym 
celem są pienjądze, 

Występy i występki 
r 

._ Gdzie pracujesz? 
- w Szpitalu im. Pirogowa. 
- A ty? 
Odpow ied:t ginie zagłuszona prz~ 

dżwięki fokstmta. 
Trzy absolwentki szkoły pielęg„ 

niarskiej spotkały się dziś na zaba• 
wie i wymieniają teraz wrażenia z 
pierwszej samodzielnej pracy. Szep­
czą coś do siebie, gdy przed krzeseł­
kiem wyrasta młodzian w krzyczą• 
cym krawacie 1 gestem dlon i zapra­
sza jedną z nich do tańca . Po chwili 
zna jdują się następni amatorzy I 
pie lęgniarki n ikną w tłumie. Składa· 
się on z ludzi w różnym wieku , lecz 
przeważa zdecydowanie młodzież. 
Nie trudno wśród niej odróżnić sta~ 
łych bywalców tego rodzaju imprez. 
Włóczą się grupkami odprowadzant 
kokieteryjnymi spojrzeniami dziew­
cząt. W kącikach sali usiłują upić 
wybrime ofiary. 

ł'ęita butelka. Awantura, N.aty<:b• 

miast c1.asne kóleezko c1ekawsklch 
otacza walczących. P07.Tle-ję twarze 
pielęgniarek. W powietrzu dalej pły­
ną sentymentalne tony tanga. Chło­
piec próbuje zatamować krew z nosa 
I l)Oehllpując opuszcza salę. Krąg 
znowu rozpada się na t.a ńczące pary. 

Tymczasem na parterze - Istna 
powódź. Jak1ś „dowc i pniś" wyrwał 
ze ściany kran i struga wody zale­
wa podłogę. Dopiero po pewnym 
czasie udaje się porządkowym zlik­
widować miniaturowy potop, 
Zabawę urozmaicają więc ciągle 

występki.„ Wręcz pM.CRtępsiwa. 
Mo?,e dlatego „występy artystów z 

Cwiklińskim na czele" nie odbyly 
się. Podobno ktoś s i ę spófolł. Podej­
n.ewem Jedna~, źe raczej chodziło 
o coś innego. Występy przed pijaną 
publicznością nie należą ani do przy. 
jemnych, ani do bezpiecmiych. 

Porwanie 
Awantura nie powstała bez echa, 

Winowajca nie zdążył nawet spró­
bować uciecz.ki tak szybko 'z.nałazi 
się przed nim patrol MO. Milicja.n­
ci wzięli go pod ręce 1 popędzili w 
ki~runku dl"LWl. Przypominało to 
mocno porwanie. Rzeczywiście mo­
mentalnie zjawiła 9Ję pogoń. K!lku• 
nastu kompanów aresztowane~o ru­
szyło na odsiecz. Za późno. 

Po kilku minutach odbyło się w 
komisariacie przesłuchanie. 

Nazwisko? 
Henryk Gorwn<lek. 
Wiek. zawód? 
20. Pomocnik montera. 
Gdzie pracujecie? 
Od sierpnia nigdzie. Idę do 

wojska. 
Na twarzy mtl1cjenta, który a'ku• 

rat wrócił z patrolu, maluje się wv• 
raz zdz;w ienia, 

- Dawnośmy slę, Gorzondek, nie 
widzieli, co? 

Gonondek jest znanym m;licj1 od 
dawna awan tumik iem. Od razu po­
wędrowal przed kolegium orzej<a• 
ją ce. 

Wina i kata 
Mimo pozorów Gorwndek nie jest 

w tej sprawie głównym winowajcą, 
chociaż. e>n jedyrue ma być w Wl'.ni• 

ku r.aj~ć na zabaw1e ukarany. Winę 
ponoszą ci, któny dopu.szcze.1ą do 
powstania takiej, Jak w sali Łńdz­
kiej Wytwórni Papierosów atmosfe­
ry. I to winę dużo większą. 

Tajemniczy „komitet·• oka7.al się 
7.0rganizowanym dorażn l e w•polem 
członków sekcji bokserskiej Zrzes1.e­
nia Sportowego Stal, którzy pod fir. 
mą swej Rany Okręgowej uzyskAli 
z Wydzi ału Kultury Prez. RN ze­
zwolenie na imprezę. W doda •Arn 
w n iezbyt uczciwy sposób. Pon1ew~ż 
osoba projektowanego kierownik.a 
11ie budziła zaufanie, zm1emono na­
zwisko w gotowym i pOdpisanym 
pisemku, tworząc właściwie fikcję, 

Aby widma 
przesiały s1raszyć 

Spra'wa organ.lzowanych przez nie­
uchwytne komitety „potańcówek" 
stala sie problemem palącym. Wy­
dział Kultury Prez. RN m. t.odzi nie 
!jest w stan ie pr7.eprowadzić przy 
sweJ dość szczuplej obsadzie per.so­
na] nej kontroli wszys tkich podob­
nych Imprez. Sprawę mogłoby mz• 
wiązać dopiero stworzenie przy 
dz ielnicowych radach narodowych 
o<ldział6w kultury, bądź też oowle­
rzen ie tej kontroli organiza cjom sPo­
łecznym. 

Poza tym trzeba się zastanowić, 
czy przy udzielan iu zezwol e ń nie 
warto byłoby żądać, jak najbardZieJ 
szczególowego programu zabawy, 
który by zawierał nazwiska ludzi 
rzeczywiście odpow1 edzialnych, tak 
by zabawa była p1'Zez cały czas kie­
rowana w sposób nie dopus z.czaJą~y 
do jakichk0lwiek incydentów. 
Należy także bezwzi1lędnie pod ry• 

gorem odpowie•izialności karnej za­
bron i ć konsumpcji alkoholu, bądt to 
w bufecie, bądź to przynies;onego 
w kiei;1.eniach. 

Napis „organizuje komitet" tei 
m usi zniknąć. Niech ci. którzy za­
bawę prowad zą', zechcą się łaskaw i e 
poopisywać. 

Wtedy przestaną straszyć prze­
chod niów widma tajemnic:-.ych pla­
ka tów, młodzież zyska godziwą roz­
rywkę, a kol egia O!'zek a .1ące będą 
miały o połowę mnieJ roboty. 

JERZT RYSZARD 

recytator6w, m.łeszczqcy się w 
Bibliotece Miejskiej. Widzia· 
Iem, i jakim zapałem przygo­
towujq się pod kierunkiem 
Bogdany Majdy, Marka Oko­
plńsktego ł Innych aktorów 
Teatru Nowego - uczestnicy 
lconi<uTsu, jak uczą się prze­
iywać piękno poetyckiego sło­
wa. Wysiłek księgowej Ma­
rli Krzemlńsktej I historyka 
sztuki Marii Próchnjcldej, spot. 
kanych wted11, nagrodzl!o wej­
icle do eliminacji wojewódz­
kich Lecz nie to 1tanowi cel 
zasadnlcty lll Ogólnopolskiego 
Konkursu Rec11tatorsklego. O­
bie recytatorki zachowały war­
toicl bardziej trwale, jak choć­
by poznanie twórczości Mic­
ktewi.za (wiersz jego należy 
do repertuaru obowiązkowego) 
One wszak wraz z tnnymt u­
cz~stnikaml mają p6źniej za­
'chęcać do czytania. NieBtely, 
punkt byl odwiedzany rzadko, 
a ~obotnlcy stanowi!! w kon­
trolnym zeszycie naprawdę 
przysłowiowe rodzynki w cie­
ście. Konkurs jest tTzecim z 
kole! t co roku powtarza się · 
ta sama histOTia. Nazwa „pion 
robotniczy" pozostaje wy!qcz­
nle nazw!l. 

Kto winien? P'!'Zedc wszyst­
kim Ludzie odpowiedzialni zu 
sprawy kulturalne w zakla• 
dach pracy kierowmcy 
świetlic, instruktorzy kultural­
no-oświatowi„. Szkoda, że nie 
zjąwill się gremialnie na me· 
dzietnych eliminacjach. Usty­
szeliby, jak potrafi odczuć poe­
zję bodaj 64-tetnf woźny KZG 
w l:.odzl, Wacław Dominikow­
ski, a gdyb11 jeszcze z nim po­
rozmawiali, dowiedzieliby się, 
jak można przez recytacje -
.pokochać książki. 

Poziom uczestników woje­
wódzkich eliminacji byl bardzo 
zróżnicowany. Slyszeliś my doj­
rzale, aktorskie wprost recyta· 
cje nagTodzonej dwa lata temu 
w eliminacjach centralnuch 
Aliny H oranin, sluszeliśmy też 
recytacje nieraz wręcz natw­
ne. Jedno jest pewne: u 7 5 o· 
sób powtarza! się ten sam za­
pal I chęć do pracy. Ogólnie 
jednak przeważa! poz.tom w11-
soki i dlatego jur1.1 znaLazło stę 
„w kropce". 

W11dawaloby się pozornie, te 
juru powinno się tylko .z ta• 
kiego stanu .Tzeczy radować. 
Tymczasem... Tymczasem Mi­
nisterstwo Kultury . i Sztuk\ 
przewidzialo jedynie dziesięć 
miejsc d!a kan dydatów do eli­
minacji centralnych. SkoTO lOS 
iakwa!ifikowano osób więcej 
- trzeba część skreślić. Niby 
mądrze i zgodnie .z jakimiś 
tam przepisami. Zgoda, ale 
przecież nie ticzba, lecz poziom 
ma decydować o ostatecznych 
wynikach.. Pamlętajm11 (znowu 
te doświadczenia wlasnelJ, że 
łódzcy recytatorzy w poprzed­
nich konkursach zajęli więk­
szość miejsc nagrodzonych, 
przy czym kilka osób wysiano 
na koszt WRZZ, bo „limit" tak­
te nie wystarczy!. Argument 
ehyba dość przekonywający, 
by niezyciowy „limit" zastqpić 
na przykład przedstawicielem 
ministerstwa, który będzie ob­
serwował poziom i na tej pod· 
stawie ustali liczbę doµµszczo­
nych. do eliminacji central­
nych.. 

Miejmy nadzieją, że takie 
mankamenty nie powtórzą się 
już w IV Ogólnopolskim Kon­
kursie Recytatorskim, a wi· 
downia wypełni się na nim. 
niczym ·na bokserskich rni­
strzostwach l!:uropy. Z góry 
nawet proszę odnośne czynni­
ki o zarezerwowanie bi!etu. 

R. RADUSZEWSKJ 

ZSRR 

-Musisz przyjąć dodat· 
kową yibotę, mamo, bo 
cofniętlr mi stypendium! 

Holond~u 

-A teraz, po nap„awie­
niu uszkodzenia w stii­
dio nadajemy nasz 
program dalej. 

-Halo, gdzłe tu lotnisko? 

łłiemcy 

Gdzie moja pomada do 
włosów? 

Ofiara 2!awodu 

Francja 

Czy ma pan kartę lowie­
ckq? 

- Dom za IO tys . dola· 
rów możecie nabyć 
choćb11 zaraz, musicie 
tytko podać iak duży 
jest wasz pies . 



!TR. 4 

Przy siatce 

I pod 

koszem 

Łodzianie grają w niedzielą 
na własnym terenie 

O statnlej ·nledzlell koszykarze 
łódzcy (Włókniarz I Sparta) 

gościli w stolicy. Warszawskie 
występy zakończyły się Ich po­
rażką. Drużyny lódzk'.e zagrały 
wręcz kompromitująco nie potra· 
fiąc w żadn,Yl'n spotkaniu nawią­
zać z przeciwnikami równorzę­
dnej walki. 

Szczególnie zawlódl. swych 
zawodników Włókniart" Po zwy­
cięstwie nad silnym zespołem 
poznańskiego Kolejarza wszyscy 
byli skłonni przypuszczać, :i:e 
Włókniarze nareszcie chwyclll 
swój sławny, mistrzowski rytn1. 
Niestety, już następny mecz z 
AZS - Warszawa rozwiał w ca­
łości te złudne horoskopy. Za­
równo AZS, jak 1 CWKS 
bezli tośnie ebnażyli wszelkie 
braki występujące w dru­
żynie Włókniarz.a. Wprawdzie 
oba warszawskie zespoły zalicza· 
ją się w tej chwili do najlepszych 
w kraju, ale to w niczym nie 
usprawiedliwia tak wysokiej po­
ra i k i łodzian. 

dnak wąlorów ekstraklasy. Sp~ 
tanie nie potrafili w dotychcza• 
sowych rozgrywkach uzyskać na­
wet jednego punktu. Składać to 
można na karb niedostatecznego 
otrzaskania ligowego. Wszelkie 
tłumaczenia nic jednak tutaj nie 
pomogą. Jeżell Sparta pragnie 
naprawdę utrzymać się w I lidze, 
musi w najbliższym c...asie 
wznieść się na znacznie wytszy 
poziom. 

W nadchodzącą sobotę I nie­
dzielę przyjeżdżają do Lodzi 
dwie drużyny gdańskie: Sparta i 
Gwardia. Rzut oka na tabelę roz­
grywek wykazuje, te naj blltsi 
rywali' nie naletą do zespołów 
zbyt -groźnych. Sparta zajmuje 
piąte miejsce z dwoma punktami, 
a Gwardia ósme miejsce z je­
dnym punktem. Odniesienie zwy­
cięstwa leży wlec tym razem w 
granicach możllwoścl łodzian, 
tym bardziej że walczyć oni będą 
na własnym terenie. 

Koszykarki Włókniarza kroczą 
do tej pory śladami swoich kole­
gów. Na swoim koncie mają o­
ne zapisane tylko jedno zwycięs­
two l utrzymują się obecnie no 
B miejscu. Jest to tym bardzl]1 
przykre, te nic nie wskazuje na 
to. aby mogły one w naj bllższ-~~ 
przyszłości polepszyć swoją lo­
katę. Na sobotę l niedzielę wy­
Jeżdżają Włókniarki do podwa-

welsklego grodu, Zmierzą się 
tam z CWKS l Wisłą. Ze swej 
strony życzymy łodziankom zwy­
cięstwa„ ale mówiąc prawdę jest 
to mało prawdopodobne, 

Na zakończenie kilka stów o 
łódzkich siatkarzach. W klasie 
wydzielonej mamy tylko Jedne,o 
przedstawiciela tj. AZS. W ubie­
głą łlledzlelę AZS odniósł bez­
cenny sukces zwyciężając nie­
spodziewanie pr10downlka roz­
grywek - Gwardię Wrocław. 
Lódzcy akademicy odetchnęli z 
ulgą. W pewnej mierze udało tm 
się odsun"ąć groźbę spadku. Po­
zycja ta nie jest jednak aż talt 
mocna, by można było spokojn:e 
-myśleć o pozostaniu w klasie 
wyd?;lelonej. Trzeba nadal wal­
czyć nieugięcie o każde zwycięs­
two. Każde potknięcie może spo­
wodować przykre konsekwencie. 
A sobotni Ich przeciwnik AZS­
A WF Warszawa, aktualny przv­
downlk ta beli nie należy do ła­
twych. Mimo to !odzianie nie 
stoją na straconej pozycji. Jeże­
li zagrają tak jak z Gward;ą 
Wrocław zwycięstwo może im 
właś.nle przypaść w udziale. Na­
tomiast w niedzielę mają łodzi'ł­
nie łatwiejszą przeprawę. Gladi<o 
powinni zwyciężyć AZS PW 
Warszawa. 

M. ST. 

Zie jest jeżeli drużyna wycho­
dzi do boju z wyraźnym komple­
ksem niższości. A taki zdaje się 
nastrój panował właśnie przed 
spotkaniom! w Warszawie. Toteż 
nic dziwnego, że nasi zawodnicy 
razili powolnością. Nie wkładali 
oni bow iem do gry maksimum 
ambicji i umiejętności. Niedoce­
nianie własnych możliwości z gó- ---------.:.....-----------------­
ry sk:;izuje każdą drużynę na 
przegraną. Tak stało się I z 
Włókniarzem. 

Kierownik tej drużyny, Buga­
'ewski, powiedzial po meczach 
warszawskich, że jego podopie­
czni potrafią nieraz zagrać wspa­
niale, ale są to jakieś chimery­
czne wyskoki, a nie ustabilizo­
wana fot·ma. Taka opinia me ro~­
wiązuje, ani w niczym nie wyja­
śnia słabej gry Włókniarza. Trze­
ba. i t" dokładnie, zbadać przy­
czyny tej eh imerycznoścl I czym 
prędzll,j ie zlikwi~wać. Wyko­
nanie tego zadania spoczywa tak 
na tt in erz" Kuleszy. jak I na .1-
piekunle Bugajewskim. 

Sparta - to miody zespól, któ­
ry w ubiegłym roku zasłużenie 
wywalczy! awans do I ligi koszy­
kowej. Nie reprezentuje on je-

Niemcy. zach. -
USA 14:6 

w meczu bokserskim 
1-lAMBURG. - Amoto11ko Npre1en• 

locja bok.serska USA po poralkach "' 
AnglH I lrlondił ro1egrała trteele kl>' 
lejne spotkc:mle w Europie. tym razem 
z r•preuntocjq NRF. Mecz, kt6ry wr· 
wołał duie 1olnteresowon1e. rotegrany 
1ostcł w Hamburgu I 1okońctył 11• 

zwycięstwem Niemiec tochodnlch 14:6. 

Ame<yl<anie zdobyli po dwa punkty w 
wadze koguci•] I ci ~!ki ej ora1 po jotd· 
nym punkcie w 1potkonloc.h reml1e>­
wrch w wadze p16rkowej I leki<lej. Ob-
19'l'W'Cłoraml meczu z rcml&nlo 1-.kcJI 

bok.su GKKF byli - przewodniaqey 1ek· 
tjl Neuding oroz trener Stamm. 

Kursy sędziów 
strzelectwa sportoweeo 
Aby 1dobyć odznako 1lrt1leckq, 

wr.ględnle strteleekq klasę sportowq, 
trzeba mleć potwierdzenie oslqgnlętych 
wyników pne:z s~dtlego strzelectwo 
sportowego. Dotychcza.s na terenie na• 
1rego wojewódttwa ł\oJć sędziów 1tn:„ 
ler:twa s.portowego byla tn1koma I nle• 
współmiern ie mała w stosunku do po­
tneb. · 

Dlatego z urnonl0<n nalety pnyjqt 
lnlejotywę Zorzqdu Wojewódrkiega LPŻ 
zmle~ojqcq do orgo.nltowonio we wsry­
stldch miastach p01Nlatowych kursów 
dla sędziów stnelectwa aportowego, 
Kursy będą bezpłatne. Udiloł w nich 
mogq brat przede wszystkim dtiałaezl 
sportowi obojga płei I rezerw"cl Wf', 
Warunkiem przyjęcia na kursr. jest 
ukofu:zenle 18 lot łydo, llkończ:ente 7 
kies szkoły podstawowe! I nienaganna 
prtesztość. Kursy będq dwojakiego ro­
dzaju: dochodząca - w Zgierzu I p„„ 
b1anlcach, korespondencyjne - we 
wszystkich miostach powiatowych ł wy· 
d1iel0onych. 

Zgłostenla przyjmujq I stereg6łowych 
Informacji udzielojq w tej sprawie do 
dnia 8 listopada br. wszystkie powiato­
we ł miejskie Komlteły Kultury Flrya· 
n•} or<K Powiatowe I Mie]•kio Zorzq· 
dy LPż. 

Pierwsze zwycięstwo 
polskich hokeistów 

w CSR 
Przebywaijący w CSR polscy 

hokeiiśq roz.egraJ.i • w środę 2 
bm. pierwsze spolkanie w Bra­
tys!.arwie z mlejsoowym zespo­
łem I-ligowym Slovan. Polacy, 
wystlwując jako reprezentacja 
Warszawy odnieśli ~lę&two 
5:1 (2:1, 0:0, 3:0). Bramki zdo­
byli Janiczko - 2 &aa: Cso­
r.ich, Czech i Bryniarski, dla 
pokonanych -dr Fabry. Mecz, 
który prowadzili sędzlow,Je 
Wycisk (Polska) i Miedzihrad­
ski (CSR) oglądało 10 tys. wi­
&ów. 

W respole Warszawy najle­
piej zagrał I atak w składzie: 
Kurek, Nowak i Janlaiko, wy­
różniq się również z nast~ej 
trójki ataku B-rynLaTskL 

Drugl mecz Polacy rozei!'a­
ją w piątek 4 bm. w Brnoie ze 
Spartakiem Kralovo Pole. 

O Puchar Europy 
EINDHOVEN, l. 11, (tel. wL). 

Siódmym ćwierćfinalistą piłkar­
skiego Pucharu Europy Jest wie­
c: - -., " ··~icl. Austriacy prze­
grali wprawdzie rewanżowe spot­
kanie z holenderskim zespołem 
Philips Eindhoven - 0:1, ale za­
kwalifikowall się do ćwierćfina­
łów dzięki lepszemu stosunkowi 
bramek z dwu meczów. Pierwsze 
spotkanie zakończyło się wyso­
kim zwycięstwem Rapldu - 6:1. 

po piątce, a grają 

na dwójkę. 
(wg „Krokodyia'1 

Kadra olimpijska :i:jazd.ow· 

ców trenuje nad Czarnym 

Stawem w Tatrach. 

NA ZDJĘCIU: zawodnłc11 z 
trenerem Dziedzicem udają 

iię na trening. 

Na 
, . . 
swzatou,e1 
fa li 

T }'luf ml<td1ynorod-ego tnla!no Au· 
•łril w tenl1ie alolowym tdabył 

Cieeh Androodl•, 1wycięlojq< w f~ 
n<iłe •-o rodo~a Slłpka - 3:1 (18:21, 
lt 119, 21 :17, 21111). 

W gn• poJedyncz•I kobltł m11trrynl 
lwloto Rozeonu [Rumunia) pokonała w 
finale Cornell (Anglia) - 3:0 (21 :ł, 
21:17, 22~1. 

P nebywajqca na toumee w Chinach 
Ludowrch radrieeka dr,iyna pił­

karska Zenit Leningrad 1potltala 114 w 
Polrlnl• 1 młodrlełowq ,_,enlacjq 
ChlA1kl•) R"l>Ubiiki Ludo-J. Zwycięiyll 
plłltane roddeccy - 3:2. 

N a llladloni<I zimowym w Pradxe ro-
1egrane tostało pl•rwaze w tym 

Hzonl• w C1echo1łowacjl mlttdzynaro­
do- spottonłe w hokeju na ladtłe. 
~n6Clwnłklom milłrta CSR Spartaka 
(Proga - Solrolovo) był ci<>lawy •­
pół IZwojcaHld Zuricher se. Men .... 
końctył •i• wysokim iwyclęstwem go> 
podartf - 12:1 (3:1, 6:0, 3:0J. Nallepo 
łiłf"' 1owodnłłd.m w zespole zwycłę1• 
c6w był Zabrodslry, zdobywca C bra• 
mele. 
W koAcu TI1lopoda ł no pocrqlku 9"" 

dnia dwlo hok•j- drutyny rep,..· 
zenlacyjne ZSRR wyjodq na opot!ranla 
do Anglll, Francji, CSR I NRD. 

Siadem artykułów 
W łpr<iWOZdanlu z mlrtrzootw lelclco­

ot!etyeznych lodd IU<OWO polępiliłmy 

tło41iwe uwagi •awodniczek, skierowane 
pod adres"'" 1.-llłów, wykmujqc jed• 
noczełnl-. Ił wsiyatl<i• gromy pol'ł?lo­

nla rzucone na 1.-łtł6w nalotałoby 

skterowa~ w stronę moło zdyscypllno­
wonych sportsmenek.i 

Sprawa. ta była ostatnio te­
matem obrad sekcji lekko­
ałletycmeJ ŁKKF. Ustalono 
beapomą winę dwu lekko· 
atletek: Sierakowskie! I Haj­
duk. Oble zawodniczki ukara­
no naganą. 

W dalszej części komunlka-
łu sekcja lekkoatletyczna 
ŁKKF pisze: 

Uchwalę tę podJęt-o Jako 
czynnik wychowawczy, a je­

dnocześnie przestrzegający 

innych sportowców przed 
wybrykami- chuligańskimi na 
boisku. O powyższej decyzji 

prezydium sel<eji LA postano­
wiło zawiadomić redakcję 

„Głosu Robotoiczego" oraz w 
fonnle komunikatu przesłać 

Ją do rady kół sportowych i 

macierzystego zrzeszenia. 

GŁOS ROBOTNICZY 3 listopada 1955 r. (nr 262) 

Czeladnik ·dawno iui przestał być chłopcem na posyłki 
lista nagrodzonych w konkursie 
pn. „Czy znasz .tradycje przyjaźni 

polsko-radzieckiej?" 
· Zjazd młodzieży rzemieślniczej 

Łodzi i województwa 1) WoJcłech Zok - -..cylll. 2) Mo~o Plo<1ehoło, 3) Joak Oa<Mot, 
•l Ko>lmlen Sooboi-k1 - r,,_.,.. 3) W..,da Gawor, 6) Regioo Front• 

Heniek, skocz po zaq:>ał­
k!! Nie słyszysz, że dziecko 
płiaoze? Trzeba je pohu5taćl 
H~ek, pomóż pani majstro­
wej! 

Od rana do nocy ucreń 1 
cze1adnik rzemieślniczy mu­
siał .spełniiać wsrellcie posługi. 
Był chłQPCem na posyl:ki, był 
pomocą domową, słowem -
by! do wseystkiegu. To było 
jednak dawno. 

Obeooie u=.iow!e rrem!eśl­
nikó~ indywitlualnych ma.ją 
7.&JgWa1Mntowaną oplekę Ce­
chu i Izby Rzemieślniczej. 
Pracują 8 gooz.illl dziennie i 
w ciągu 2 - 3 lat (zależnie od 
branży) uczą się Mwodu. Po 
tym fonn!n!e zdają egzamin, 
otrzymują tytuł cze1adnik.a i 
w dalszym cJągu mogą bądź 
przygotowywać się do egm­
minu mistrzowskiego, bądź 
też pracować w przemyśle 
crzy spółdzielczo&ci. Na terenie 
Łodzi i W'Ojewód.21twa uczy sią 

dbecn·ie 7.alW.odu około 1.100 
=!ów :rremieślniczych, na­
le2:ących do cechów bra.nW­
wych: budowla.no - drzev.rne­
io, metadovro - elektrotech­
ni=ego, Skórzanego, spoiżyw­
crego, włókienniczego oraa; 
branż r!Sżnych (fryzjerskiej, 
fotogiiafiOZl!l-ej itp.). 

iPray k>ażdym cechu Istnie­
je koło uczniów, które dba o 
zachowanie przywilejów mło­
dzieży, organizuje jej życie 
kulturaine i społe=e, szkole­
n:e 1tp. 

W tym tygodniott odbył slę 
w Łodizi dwudniowy zja.zd 
młodzieży rzemiieślnk:z.ej z te­
renu naszego miasta i woje­
wództwa. Oprócz ucrestriików 
zjazdu (w liczbie ok. 120), 
przybyli także przedstawiciele 
młodzieży rzemieślniczej z 
oał~j Polski oraz instruktorzy 
i opiekunowie kół uczniów. 
Celem zjazdu było podsumo­
wmiie dotychc2l!lsowych o-

Wielu uczestników zjazdu po Ta.Z pierwszy bylo w Łod>zi, 
toteż wycieczka samochodowa po mie~c-ie zostala przy­

jęta ;r. radofrią. 

l uknsn 

Uświadamiać? 
Bylem któregoś dnia na 

„Don Juanie" w Teatrze No­
wym. Sztuka, ;ak sztuka, tyle, 
ie treść dosyć frywolna. Ale 
ja nie o sztuce teatralnej, a o 
sztuce wychowywania dzieci. 

Przede mną w czasie przed­
stawienia s!edzial maly chlo­
piec, dziecię lat 8-9. I strasz­
nie się owo dziecię męczyło. A 
wszystko przez mamusię, bo 
ze sceny pada naraz słowo 
„cudzołożyć" - malec pochy­
la się do mamy i cicho, b11 
innym widzom nie przeszka­
dzać, pyta: 

- Mamo, co to znaczy cu­
dzolożyć? 

Mam.a patrzy pTZez ch.wllę 
zdziwiona na swq latorośl -
skąd takie pytanie? I znie­
cierp!lwiona odpowiada: 

- Nie przeszkadzaj, odpo­
wiem ci później. 

Wódka jej 
zaszkodziła 

Oat<Mnlo ictrzymcmo I skierowa..o do 
s<l<iu SZ&!lg 016b trudniqeych •i• po­
kqlftym wyozynkiem o·fl'l>hoiu. Jednq z 
nich o~o•ala olę Zofia Oqsior, iam. 
pny ul, Nawrot 95. 

Sqd Powiatowy dla ddelnlcy l6df· 
Sr6d-mle!cle, blorqc pod uwogę W"/"" 
jqllcowo stkodliwq dlllołolnołc! o>kor!c>­
nej oraz !akt, ie Gq•lorowa Juł było 
korano ro podobne prtKłępstwa:, ska„ 
zol jq na 2 Jaita wlęlłenia. 

:~~~~~l 
DZIELNICA POLESIE: chU, 

3 bm., o goch. 16, w lokalu ł 
Komitetu Dd1Jnlcowego PZPR· # 
Pole1ie1 al. Kołdu11ki ID, od- ł 
będzie si• norado kolporte- I 
r6w iokladowych ł cdonk6w 
egwkutrii. odpowiedzialnych za ł 
kolpc>rtał praay I broszur spo- ł 
łacino • polityanych. ł 

* * * ' Jutro, ł bm., o godz. 13.30, w ł 
ł.6d%ld•j W)'IW6ml f'apl„ooów 
pn:y ul. Kopernika 6:1 odbfld"zi• ł 
si• noroda oekretarzy pod- ł 
wowyd> organ;,acji pGflyjllrch, ' 
pn:ewodniezqcych tad zaklC1do- I 
wych, pnewodnlczqcych ZMP. , 

DZIBnlCA 1AtUTY1 )utro, 
l lom., a goch. U, w sati KO 
przy ul. Waryństiego 7!, odb.­
chle .się narada I H!kretany 
podstawowych i oddilołowych 
orgonizacjl pctrtyjnych, 

DZIELNICA SRODMIUCIE: 
wykłady dla włZy•tlcich •fucha· 
czy samokształcenia • kierurdcu 
- ekonomia politycrno, odby· 
waC się będą w sali konferen­
q)nol KD·Sr6dmleicie, al. Ko· 
łómkl • (Il p.). Kol•inl wy• 
klad odbędiie •lct dnia 4 bm., 
o god1. 17. 

DZIELNICA CHOJNY: dlłł, 
3 bm., o godz. 16, w SO-li KO, 
ul. Kałi.uewsk.ieg:o 24, odbędde 
si1t semlnorium dla wykładow„ 
ców 11 roku wkoły polityc1nc-j. 

DZIELNICA WIDZEW: Jutro, 
4 bm., o godt. 16, w lolrcdu 
KO, ul. 5zpil.clna S.7, odbędfi.e 
się pienvsie taję:ie organiza· 
cyjne dla sekretorriy podJtawo4 

wych i oddiia!owrch organiza­
cji partyjnych, uc1ęsz'-1ojqcych 
no s1kole-n!e , 

* * * 

, 
I 
I 
ł 
ł 
I 

Dtiś, 3 bm.1 o godi. 16, w ł 
lokalu KO, ul. S>p;t„Jno S-7, • . 
od~ędzle s.i~ seml.nori:um dla r 
wylttadowców Ił roku stkoly 
polityornej i 111 roku ruchu ro· ' 
botnlc1ego. 

I znów drugie, piqte, dzie­
siąte słowo, którego młodo­
ciany widz nie rozumie. W 
szkole przecież nie ttumaczą 
znaczenia słów takich, jak: 
kochanek, amant, uwieść itp. 
A widz niezaLefoie od swego 
wieku, chciałby calą sztukę 
rozumieć. Jakby tu mu po­
móc? 

A więc występujemy z pro­
poz11cjq: - Niech każda mama 
slowa mniej zrozumiale, a bu­
dzące zaciekawienie swych 
pociech t!umaczy z miejsca f 
bez zwloki, ewentualnie niech 
dyrek~ja teatru do programu 
dołącza wykaz slów nieco tru­
dniejszych dta młodocianego 
widza z odpowiednim tekstem 
wyjaśniającym. A to wszystko 
pod hastem: „Frontem d.o wi­
dza11. 

Te slowa kierujemy nie tyl­
ko pod adresem Teatru Nowe­
go, chł>ciaż na „Don Juanie" 
by!o ni mniej ni więcej, tylko 
30 ob11wateli poniżej lat lO. 
(Sobota, 29.X. br.). 
Słowa te skierować moźna 

pod adresem wszystkich tea­
trów lódzkich, które przeja­
wiają dziwną troskę o uświa­
damianie najmlodszych wi­
dzów. Słowa te kierujemy 
równid pod adresem wszyst­
kich rodziców zabierających 
swe pociechy na tzw. sztuki 
„dla dorosłych". A gdyby jed­
nak nasze propoif/cje by!y 
zbyt trudne do zrealizowania, 
to może by tak, proszę rodzi­
ców, dziatek na tak.te sztuki 
nie brać? Jak myś!tc!e? 

PIEGOSZ. 

Prze~ nadejściem zimy 
Zaopatrzyć sklepy 

w sezonowe artykuły 
Zima jest porą roku, która 

wymaga najwięcej przygoto­
wań, a handel nasz dotychCZJa6 
nie może jakoś zdążyć zaopa­
trzyć na czas klientów w ·se­
zonowe artykuły. 

Na przykład w sklepach z 
obuwiem klienci bez przerwy 
dopytują się o cieple buty na 
futerku. W sklepach galante­
ryjnych brak jest różnych 
rozmiarów rękawiczek zarów­
no wełnianych, jak i futrza­
nych. Nie wszystkie sklepy 
chemiczne zaopatrzone są w 
potrzebne materiały do u­
szczelniania okien. 

Dyrekcja MHD i ZSS za­
miast liczyć na to, że zima 
okaże się łaskawa, powinny 
zatroszczyć się o zaopatrzenie 
sklepów w różnego rodzaju 
sezonowe artykuły. 

W sprawie prenumeraty 
pism 

Przedsiębiorstwo Upowsreehnolonlo 
Pra:sy I Ksiqi.k l "RUCH" powJadamta~ 
i e prenumeratę d1ltmn.tków t cu:11so­
p ~sm no roik 1956 od Histytuc]i i zo­
kład6w procy, pło.t n q z fundu.s::ów od ­
minil s.troqj nyc:h przyjmują oddzioły „Ru­
chu" mlM,zci:qce si ę prty ul. ul. K01li­
s1e.wsld e90 5, Plotfk OYJJkie] 2.40, Zo­
menho~o 21, pl. Kości elnym 4, W~ęc-
1co.w11kiego 32, S ieonlcl~c.za 18. 

FJi,ągnięć W pracy, w.skazanie ci<>k, 7) Bole1la.w Si~, 8) Ten•a Stró!yńoko, 9) Francl1.zełc Pnybyu. 
na brak.i i niedociągnięcia o- 10) M>ieaysł°'" Woch, 11) lntna Pioniawoko, 12) lonuu Dubł....,i.ł<I -
r<iz omówiienie dia 1~~·ch me- rodlaoporaty. 13) !re-na Mic-tklewi<-I, U) Jórol Jctrzębski, 13) Moriot> Rediyń-

~.r ski - odC11>lery, 16) Andrz•i Wojolecllow•ki, 17) Leokodia Morcrok, 18) Da· 
tod pracy. nuta Ml•rzw1ńska., 19) Honrit< Wochuio, 20) Andnej ArMtkiew'01, 2t) 
IMlodzież rzemieślnicza 1est S1on!dC>N Moc, 22) M<>ria Urb<mic>ic, 23) Wle>łowa Kac:omOft.ic, Z4) Irena 

dosyć liczna. We wsiach i w C•oJa, 23) Jerzy Old, 26) S1donia Powento, 27) Jon Poli-~ 21!) Tcd~uu 
lo)OOW$1ol, 29) Zygmunt Szymczok, JO) Melo Bocheń•ka - t.clld ali6rrone. 

miitaisteczk.ach koła Uczniów 31) Mo<io·n M;ertyń•ki ..., totba podr6ino. 32) Zofia Zog6ro, 33) Jóteł Jo• 
stają s-ię często ogniskiem ży- gos. 34) J....,y K<>rbowio'<, 35) Zolla Grzfffk - proJllrtorr. 36) Zblgnl-
cla kulturalno _ świ-etlioowe- KubHo, 37) Leon Zyrb.,Jblat, 38) Jon Konorek, 39) Zooo luayń„a, 40) 
go (jak 1xl ma miei·sce n .n, W Donuto Kadłubek, 41) Eug..,10 '-l6i...,ka, 42) Stefan OsoJ<:o, O) Halina 

• ..., Gneled.o, 44) Krystyno Kwloldcow*o, ~) Grażyna Kuimlńsl<a - portfele 
Brzezinach), dbają o stałe 1k6n01M. 46} Hollna Wę!y!c - pantolle d-i.l•. 47) Stcn:•law Sud)'i<a 
szkolenie młodz:ieży, o jej po- - buty chlopięc1. 48) Anna Hofl-m"" - buty M1rclarsłci•. 49) Mo~ M.;i. 
ziom naukowy. Nie wszyst.lde cu>ro4c, 50) Zofia Donie! - tweblri d-k'.e. 31) M"ks Jorosińsk\, 32) To­

d•u"' Kw'etniew•kl - pił1r1 do .,.„,uw1<1. ~) Ko•>mierr RocryńJll<i 34) 
jedin.aik koła pracują tak, jak Woje ech Wieezo.--.k - aporaty fotograłicme. 55) Bernord Banasie•'. se) 
powinny. Ma.rlon Situdłe>re.k. 37) Ry„ard Olejrtók, 38) Leon Jomo, 39) Powel Nowo-

Podn.ieść lcwailifikacje za- wi„Jskł - ,.,a~i. 
wodowe celem nrzyspJ~-en'·~ Neogrody molna odbiera<! codriennlo w redokeji „Głow Robolnlaego", „ ~w~ - ul. Piotrkowska 96, I p„ pokój nr 102, w godz. od 16 do 18. 
realizacji zad.ań usługowych Prty odbic>'1e nolely ckO?oć dowód tobamośei lub w wyjq~h wy-
rzem.io&!Ja w Pl.anie 6-letnim, podk~h upowatni..,,ie osoby wymienione] w 11śc;. nog<ód. # 
nawląmć ściślejszy konta•kt z ..,. __ , __________ .__, ___ ,,_.,...,..,,,,„ 
ZMP, LPŻ i Zrzeszeniem 1------
Sportowym „Start", rozwinąć 
życie kulturalno - świetliicowe 
oto zadan!a jakie postilwil 
z.jam przed kołami uczniów 
młodzrieży rzemieślniczej. 

A hasło zjazdu? - Zaden 
ucreń rzemieślniczy poza ko­
łem. Kolo bowiem opiekuje 
się młodzieżą rzemieślniczą, 
reguluje jej stosnm.ki . ze 
zwierzchniikami, dba, by nie 
z.aisitruały takie sytuacje jak 
ongiś, gdy mistrz tr.ai.l(towa! 
UC7..nia jak chłopca na po-
syłkL AUG. 

W. liędra 
gra w Łodzi 

Władysław Kędra, któ:-y 
ostatnio występował w Lip­

sku, będzie solistą najbliższe­

go (piątkowego i sobotniego) 
koncertu symfonicznego Lódz­
kiej Filharmonii. Program 
wieczoru dzielić się będzie na 
część orkiestrową I recital so­
listy. 
Część pierwszą programu 

rozpocznie uwertura do opery 
„Paria" Moniuszki w wykona­
niu orkiestry pod dyrekcją 
Wiltolda Krzemieńskiego, po 
czym Władysław Kędra ode­
gra z towarzyszeniem orkie­
stry „Andante spianato" I 
Polonez;a Cho.pina. Ponadto 
Władysław Kędra odegra sze­
reg utworów solowych, a 
wśród nich - Wariacje Pade-
rewskiego, Suitę dziecięcą 
Bacewiczówny oraz utwory 
Szymanowskiego. 

Premie dla na ;Tepszyrh 

Kierownicy zakładowych agencji PKO 
pomal{ają pracownikom 

w racjonalnym gospodarowaniu pienJędzmi 
Ostatn:O w Oddziale Woje­

wód7Jkim PKO odbył.a się na­
rad.a kierowni!ków agencji 
przyzakładowych PKO, polą­
cwoo z rozdaniem na.gród za 
dobre wyn'.lld pr.acy, osiągnię­
te we wspólzarwodn!ctwie w 
III kwartale br. 

Kierownicy agencj[ przyza­
kład<YWy<Jh i przewOOlllfoz:ąq 
Komiltetów W sq:iółdzi.alania z 
PKO na narad-zie mówili o 
osiągn·:ęci.ach i trudnościach 
na jak'.e ~tyka.ją w &Wo­
jej pr-acy. W sikazywali na sła­
bą jes'Z'CZe d.Zlia-balność komi te­
tów \V'SpÓldział.ania, na brak 
2l!lintereww.arua dyrekcji nie­
których zakładów piiacy spra­
wami osrozęd:zanl.a.. 

Niektórzy kderownicy agen­
cjd p~ładowych podzieli­
li się z zebr.anymi swymi do­
świadczęni.ami, np. kierownik 
agen.cj.i PKO w Wydmi.ale Fi­
nansowym Prezydium RN m. 

twórczych Apwatów Telefo­
nicmych propaguje oszczęd­
ność pqprzez indywidualne 
ro;mnowy z pr.acowniik.ami. Ob. 
Rydel, k:erownik agencji 
PKO przy Centr. Zairz. Włó­
kien Łykowych wspólnie z 
dyrękcją i radą zaikładową 
a.nal!Jzu,;e plany agencji. Uwa­
ża, że poważnym źródłem 
zwiększ.ani.a obrotów .a.gencjJ 
przyzakładowych są kasy za­
pomogowo - pożyczkowe. Wy­
sunął również projekt, aby u­
dzie1ać pożyczek wyłącznie za 
pośrednictwem książeczek o­
=ędlnościowych PKO. 

Na nairadzie robotniej przo­
dujący kierownicy agencji 
przyuild.adowycli PKO, Mie­
czysław .Rydel, Jan Domara­
ła, Antonina. Kostrzewska., 
Zygmunł Pawlenko, Sła.nl­
sła.w Tomczak, Aniela Iwiń· 
ska 1- k.i.lku innych otrzymało 
nagrody pieniężne. 

Łodzi, Zatorski, zachęcił pra- .,..-------------­
oowników do wpłaoanla o­
trzymanych poborów na ksią­
żeczki oszczędnośc:owe swo­
ich żon. Ten sy>9tem oszt.zę­
dzanla spotkał się z um.anlem 
pracowników. Kierowntk a­
gencji PKO w Zakładach Wy-

Przedłużono 
termin wpłat na węgiel 

Wątpliwa dekoracja 

UW7tględnlajqe P'°"by miestkorlcóW 
m. lod<i, kt6ay r rólnych pi:rycryn 
n;. dokonoł; wpłat ner nale!ny +m przy• 
d1lioł węgla w romoch I nutu 080 
w temrlnl• do dnia 1S po!dz;.mlka 
1953 r., Prw)'dlum Rody N0<odowej m. 
t.odzi, W)'d1iol Handlu, wmo"' a przyj· 
m"""'r>I• wpłat w """'111 od ~ do 15 
N.lopodo 1933 r. 

czyli W dniodt od 4 do 15 listopada 1955 
rolou D!O b<idq pizyjmawaly wpłaty 
wylqani• ną węg1"1 w eonie xl 2l 5 I 
d 157 «> Jodnq ""'•• orcn na bryld• 
ty w c.nlo •I 185 aa ]odnq ton•· milczące ,,Pioniery'' 

Jed<>oGxołnl1 Wydalał Hondlu podo­
l• do wiadomołcl. I• 20 proc, doda· 
t<>k W'51lowy nale!ny w I micie DBO 
•kłody opalowo b"'q wydawać jodno­
rou•NO, a ni• J<11t dotycheios po<tio<nl 
po 100 kg. 

W salonie radiowym MHD 
przy ul. Piotrkowskiej 27 każ­
dego wchodzącego klienta wi­
ta się dziwnie podejrzliwym 
spojrzeniem. Czyżby jeszcze 
jeden? Ekspedienci w oceme 
na ogól się ttie mylą. Wiedzą 
w jakiej sprawie kto przy­
chodzi. Większo§ć osób stano­
wią starzy klienci, to znaczy 
ci, którzy kilka dni lub tygod­
ni temu mieli szczęście, a ra­
czej pecha kupić w tym skle­
pie radlo. Zgłaszają się po raz 
drugi, nie po to, aby podzię­
kować, ale aby poskarżyć się, 
czasem nawymyślać, że za­
miast radia sprzedano im mil­
czą<'ą skrzynkę, bezużyteczny 
grat. Ekspedienci, cierpliwie 
wysłuchują tych pretensji, po­
dają dokładny adres Stacji 
Obsługi Radiowej, gdzie moż­
na naprawić zepsuty aparat i... 

Uśmiechnij się 

czekają na nowe reklamacje. 
Trzeba przyznać, że liczba 

reklamacji w sprawie apara­
tów produkowanych w Dolno­
Sląsk-i<:h Zakłada.eh Wyrobów 
Urządzeń Radiowych w Dzier-
żoniowie ostatnio jest bardzo f( rólko 
duża. Każdego dnia pracowni­
cy z SOR na miejscu w sklepie 
naprawiają kilkanaście uszko­
dzonych aparatów typu „Pio­
nier U-2" i „U-3" oraz „Ma­
zur-Lux". Ponadto do stacji 
zgłasza 8ię przeciętnie 15 osób 
dziennie, domagających się 
naprawy zakupionych apara­
tów radiowych. Najczęściej 
przyczyną uszkodzenia „Pio­
niera" czy „Mazura" jest ze­
psuty przełącznik napięć, źle 
przylutowane różne cewki, nie 
stykające lampy itp. Np. 
„Mazur-Lux" posiadający kar­
tę gwarancyjną nr 184239 oraz 
znaki KT nr 31 i 76, nie gra 
ponieważ w ogóle nie kontak­
tuje. „Pionier U-3" także 
sprawdzony przez KT nr 76 

o wielu -
sprawach -

Dtił, 3 bm. o godz, 16, w IO'll Im­
prez-] Klubu TPP·R. ul, N01N10Wle1a 
~ odbęd<le się uroczyota zaokońae<>i• 
Ml&aiqca P09l•bl•r>ia Plłl'(jatni Poloko­
R~iec:lołoj dla Dri.irolcy Ste>romie]· 
sklej. 

Po m•lcl ollcjoln.J 1ostanle wyłN!o­
tl""Y film pt. „PolO<na". 

• • • 
W dniach 4 I 5 Kstopada br„ o god•. 

10 ""'°' w sali konłer9'1eyjnej Prezy· 
~vm WoJ~lej Rody Nalod-ej, 
Ogrodowa 13, odbędq s!ę ellmk1acje 
-Jewód-olcle Ili Ogólnopolsłdego Kon­
kursu Recytaeorów. 

z kartą gwarancyjną nr 144583 
i" ~' •'"' / wymaga naprawy. Zamiast 
~- l l-:.. t.' 1 muzyki słychać same trziaskl. 

W•t_, na ełlrnina<;Je wolny. Worto 
prrysluchoć •• wynl1com rec,,-or>4<1m 
I te-renu wl•Jski<ego. 

Ellminocj• plonu nkołnego odl>fldq •i• 4 bm. zm pl""" omolonlaleigo 5 
bm. 

Ą~ .t"-~~ ~ a na falach długich panuje 
,....: .l I ,I ~ głucha cisza. Takich przykła- O.ił, 3 bm., o g<>do. 16, w d KD1 

• * • 
l- 1, - dó b k ób tw j t · aj, Ko9aiulollkl 4• odbędrle •• ,_CJdo I w ra or s a es o wie- wsrystitlch ko1port ... 6w ~ dilału pr„.,. 

;• le więcej. m"''*f zokladowe>J. 

~ Należy przypuszczać, że do za- * * * 
logi Dolno-Sląskich Zakładów Klub Mifldl?)'nairod~•l Prasy ł K-1clłto 

~ 

zw11kle rozszczepienie a.to· 
mów bucik.owych. W naszej 
epoce to się często zdarza, 
proszę pana. 

Komunikat ŁOSP 
Uwaga, słuchacze somoWtołcenła 

i<leNnlnl ekonomii po~mej (I roli). 
Wykład na tema1 ,,Kapitti~ ł woirtoś~ 

dodOttkowa, PodstOINOWe prawo ekono­
mlot.ne ko.p.!1:ctłl·unu" odbędzie s-łę w 
p i qte~. d"la 4 bm., o godz. 17, w 10 
oiudytoriom Politechini~ l6ddc.lej, ul. 
Gdońoka 155, 

RADIO 
CZWARTEK, 3 LISTOPADA 19Sll R. 

FALA 202.1 m 
WIADOM0$CI: 5.30, 6.30, I.OD, 1.30, 

12.D.4, 14.00, 18.15, 21.30, 23.50. 
12.15 P l-eśn4: kompozytorów polskich. 

12.40 Mu.tyka „z róż.nych stron". 13.10 
Mu•yka baletowa . 13.45 Dla wych<>­
wawcr.yń ptJ:edsllkołl. 13.SO Wiązanka 
melodJi . 14.10 MU?'f'ko dla wszys:tkich. 
14.55 Muzyka rozryw\(owo. 15.25, Kon~ 
cert wlistów. 16.15 Koncert ork. tRPR. 
17 .OO Dla dzieci - odc . 26 pOWlieści 
„Serce". 17.30 Łódzki dzi~n.,;k radio· 
wy, 17.45 „Runda z piosenką". 18.0S 
Mutyka roz.rywkowo.. 18.20 Koncert chó· 
nJ, 18.45 „Zwierzen io dobrego pnyja„ 
oleic", 19.23 Audycja literaoka. 19AO 
„Potna.Je-my style muzyczne" . 20.30 Au„ 
dycjo literoolta. 21.50 Wlqzonka pl e-śni 
miłosnych . 22.00 Mel:>die tall"leoz:n~ 
22.20 Audycja f>terocko. 2:2.40 „z no· 
szych sol koncertowych". 

Id ł lWP MWladamlaJq, lt cliH, 3 bm '4 
Wytwórczych Urządzeń Radio- I o 11odoz. 19, w Klubie, ul, Piotri<QWIOl<o 
wych w Dzierżoniowie nie do- 86, odbęótlle si• wl""'ór pn. „Co 1d 
tarło hasło o bezbrakowej pro- J..i pokojowe Wfl'óll•lnlenief" · Rei„ 
d k l

. rot W'/'!llosl prof. dr Henryk Kal<. 
u c I, W•tc-P wolny. 

TEATRY 
NOWY - gocl:. 19 - „toirlla" 

(pn~""1e ramlmictle), JM. S. JA· 
RACZA - godz. 19 - „Zb6Jcy". POW­
SZECHNY - !J<>d•· 19 - „NCMJCIYCleł 
tońców". MUZYCZNY - godr. 19.13 -
„Wi~rio ł Jej huta<". ARLEKIN -
godz. 17 - „Jo! I Małgosia". PINO­
KIO - gOdI. 17 - „Urwi•y", 

WYSTAWY 
PUNKT WYSTAWOWY CBWA (Plotr­

kow.ka 102) - wyatowa prac pia~ 
ków /Odlllcich o,..orta w godi. od 10 
do 13 i od 13 do 18. 

KINA 
BAll'l'K - „Mi•trz łwloto" godt. 16, 

li, 20. DWORCOWE - „Uwaga! Chu­
ligani''. „Pałac. lnwołid6wu. „Tel„ 
gram" - godt. 16, 17, 1!, 19, 20, 21. 
22. GDYNIA - Program filmów doku· 
mentalno • ośwlctowych - ,,Błęlcitny 
knyi'' godt. 181 20. Program dlo na)· 
miodnych: „Ki-61ewna Zobka" godi:. 
16, 17, 1 MAJA - „Dumiia kr61ewno•• 
godr. 17, W. MŁODA GWARDIA - „Na 
barykadach Hamburga" godr. 16, 18, 20. 
MUZA - „Urok szatana" godz. 18, 20. 
PIONIER - „Konik palny" godi. 17, 
t9. POKOJ - „Pogromczyni tyg'"ls6w" 
god1. 17, 19, POLONIA - „Trzy 
•torty" godz. U.45, 18, 20.15. PRZED· 
WrOSNIE - „Rio E•eondldo" goch. 
18, 20. ROMA - „Surneri" godr. 16, 
t8, 20. REKORD - „Romea i Julia" 
godz. 17, 19. SOJUSZ - „Gfc>s przotno­
c1en ia" god1. 17, 19. STUDlO - „Kura 

no Marto" godz. 17, 19. !.\I/IT - ,.Zwl<N 
dowcy" goclt. 18, 20. STYLOWY • 
„Achtungl BondHenł" podt. 18, Z>, 
TATRY - „Stora fo<teeo' ;ocli. 16, 111; 
20. WISŁA - •• Tnpiotlco" 11odz. 16, 
18, 20. WlOKNIARZ - „Konw6j dr M.'~ 
god1. 16, 18, 20. WOLNO!.C - „Trrt 
1tarty" godz. 15.45, 18, 2015. ZACHĘTA 

„Wyi•cl - spod prowa" godz. 18, ~ 

Dyżury aptek 
DI44iejsaJ no<:f dyiuNJq następujqce 

C!lpteki: Tuwima 19, W6łmońsiko 37• 
~OVlcowoka 223, Wa,.,.ńoldego 146, NO' 
woltd 12. Wojska Poi.Ir.lego 36, Dq; 
b,_slóego 24b, oi. Kośc:iu~ 40. 

Dyżury szpitali 
Chl""lllo 1 d~ dyturuje I Kllnllocs 

Chirurgieu1<>1 ul. Wigury 19. 
lne.m..1 <hlJ dyfuruje ~ltoł lm1 

Glu.ińfltlego, ul. Za•qtno -«. 
Dyiur połełnlczo-gineliologlcmr1 dn• 

od godz. 8 do 20 dyturuje Si,pltol Im. 
ModurOYłfcza., ul. Knemlenlecka 5, .od 
goóz. 20 do 8 dyturujo Szpital fm, Jo„ 
demo. ul. P"1)'rodnicza 7, 

Ważne telefony 
P09- - - 251-U 
Mieojaka K-.. MO - 25UO 
Miejski Oltodek łnłonnocjl - 159.IS 
Shał l'oiama - I 

tlodaguJo kolegium. Roóolnot 11DeZ•ł11Y pnyJmuł• codlłennl• • god" 11-14. Ht'CłlO" odpowłedfłafn'f" ;od" 10-12. fel•lony1 eo"\'olo telef, 293-00 (1Qc-r, •• wny1tlcirnl d?lołoml)I redoklo• naa łló - 14. 1a1l•1>CG '"'1- ftOCZ. :M&-22. aek•el0'7 od~· :Mt-~. d1ial aa<1Ytny l!0·19, drtol to ... DOftdont<lw, Hitów 1 lnl•........,11 219-łll, 
dział m••l•ld 2611-4~ dzlal •konomfc:znr 216'111 d?loł '°'"" t"6-82, d1lał •Pl>'10WY ,41·11· łtldol<cJa .-no 1-1 , ,~~ Oalal 011lo111A - t6df. ul. Plotrłcow1ko 116, t•t. 111-'0 I 114-1~. WydGWCOI RSW ,,Proso•, Ad ... NdokeJh t.Aldł. Plottk-•ko 96. n pl"'°' Orułl,s &SW ..rro-.~ ZWlllJI "· ... il»-42; Pop,• druk oaL 

IO I' C..... pr.nume<OI> oocz1owe1 ci1„1..,.n1e li S~ p,_,,..,oi. • kolPo<tahi 1oklodowrai - mleliłC1nl• 11 2,IO • priyJmuJq delegaturv Pr&e0al•bl0<11WO UpowuKltnł.nło l'toSJ I IWqlłll ,Jluc:b~, r'-6-12790 


